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Wyc1:cdzi Cł)d7ienie po południlI. 

Urounlyub[hóftlmail. 
Jeśli przeniesiemy się my'Ślą i sercem o lat 
225 wstecz do dni', w któryn: najzacoiejsi 
obywatele kraju ze Stanisławem Augustem 
na czele kroczyli w uroczystym pochodzie 
z prastarych murów katedry JJwi~tojańskiej 
Krakowskiem Przedmieściem za Ujazdów, 
do miejscowości zwanej wówczas Górą 
Kalwarją (dziś ogród botaniczny), gdzi~J 
ńa pamiątkę uchwalenia Konstytucji 3~go 
maja, postanowiono .zbudować kościół pod· 
wezwaniem Opatrzności i 2ałozono kamień 
węgielny. pod którym umieszczono· akt 
konstytm:yjay, opatrzony podpisami króla, . 
senatorów i poslów. to wyczujemy tę dra-: 
gą:, niezapomnianą. wiekopomną chwilę dla 
całego Nąrodu Polskiego, jaką wdniu tym 
przetywali praojcowie nasi. 

Niestety! zaszo..yt nam przynoszący 
akt prawodawczy, nie doczekał się wpro-· 
wadzenia w czyn, ku uratowaniu staczają
cej się w odmęt przepastny RzeczyPOlPo,. 
litej. 

.. Nie pomogły usiłowania patrjotów, 
bohaterskie· poświęcenie garści konfedera
tów barskich. 

Zaślepienie magnatów z Jednej stro
ny, korupcja i sprzedajność z drugiej -
wytworzyły w kraju stronnictwo moskalo
filskie,które zawiązało się w niegodnej pa
mięci konfederacji targowickiej i zwróciło 
się o pomoc do carowej Katarzyny. . 

Na domiar nieszczęścia król zdradził, 
złamał przysięgę i posłuszny nakazowi ce';' 
sarzowej sam przystąpił do Targowicy. 

Walczący o niepodległość Ojczyzny 
przemożnej sile wroga ujedz musieli. 

Od tej pory rozpoczyna się bez przy .. 
kładny w dziejach okres prześladowań na
sEego narodu i bohaterskich walk jego o 
wolność. 

Czyż dziś nie znajdujemy się w ana
logicznych warunkach politycznych. 

Czy~ i dziś jeszcze nie mamy ugo
dowców-moskalofiI6w,-jak ongi targowi
czan-i rozumnych obywateli, którzy,-jak 
konfederaci barscy-widzą jedyną drogę do 
wyzwolenia Ojczyzny w walce zbrojnej, do 
upadłego, z ciemięzcą, który łamał traktaty, 
poczynionych obietnic nie dotrzymywał i 
jako cel postawił sobie zagładę duszy pol
skiej. 

Lecz ani szubienice, ani kazamaty, 
ani tajgi syberyjskie ducha narodu złamać 
niezdolne. czego. dowodem był wczorajszy 
·uroczysty obchód rocznicy Konstytucji ma .. 
jowej. 

A jednak 125 lat czekać trzeba było, 
by dopiero piąte pokolenie dożyło tak 
uroczystego dnia w naszej historji. 

Jakie uczucia grały w naszych du
"szach w dniu wczorajszym. silić się opi
sywać nie będziemy, -wiemy tylko, że 
gdyśmy patrzyli na wiekiem pochylonych 
weteranów, męczenników 63 roku, gł~boki 
ból i uwielbienie przenikały serca nasze, 
a gdyśmy dosłyszeli śpiew: .tak nam 
dopomóż Bóg1", lub. o tem, jak to Ko
ściuszko składał przysięgę na rynku kra
kowskim-dziwne roi rzewnienie krtańści .. 
skało i szczere łzy,. lecz łzy jakiejś otuchy 
i szczęścia nabiegały do oc~u. 

TakI wczoraj przei:yiiśmy zno~ru~ 
jeden dzień, którego nie tylko z pamH~~l 
nasżej, ale i z historjt narodu nigdy me 
wykreślimy. 

Obchód. 
'. Ju~ w przeddzień o?chodu, one~d~j, 
WielU obywateli przvstąplło do ozdablama 
swych domów, magazynów i balkonów 
stosownymi emblematami i chorągwiami. 

barwach narodowych. 

d od l()..ej do 2-ej. 
redakcja nie zwraca. - Rękopisy 

:J1lII1 uwaia eię za bezpłatne. 

Wczoraj, wczesnym ranicie 
Piotrkowska, począwszy od Now 
ku. przedstawiała przedziwnie m.· 
perspektywę, wabiącą oko hri 
jasnemi naszemi kolorami nar . 

Dzień był przepiękny, pogCłll5t o~ 
nec:zny. Około południa tertBOmeł!;.,~a~ 
zywał 17° R.«>~,";;' 

Około godziny 9 rano we ~~łPCh 
świątyniach odbyły się nabożejstw!I~o
licznościowe. z odpowiedniemi prze~~e" 
niami. . .. ,;:;'; 

W kościele .św. JÓzefa.nt$zę·OdPtilwił 
ks. Małczyński; kazanie ~iał .. i,tSJ; .•• 'ćmCiał 
przefdziecki; w kościele NajśWtętl:ź:.e :::'łła .. 
rji Panny-mszę kś. probośżci·· tski, 
kazanie -ks., Merklejn;'w ko· ........ "/św. 
Krzyta-·mszę· Ks.Przeździecki,. łcaŹ:api~
ks. Maliaowskij w kościele św. Stattisł8.wa 
Kostki - mszę ks •. TymieniecW, . knąnfe
ks. Józ~f Kowałiński;· w kościele· Jńatj:awi
ckim naulic.y Franciszkańskiej, IDi$zęi 
kIlranie miał ks. hiskup Gołębiowski;':'w 
kościołach ewangelickich - św. TrójCy~" 
zanie i nanQźeństwo ks. pa~tor Gund1atlt. 
u ŚW. Jana ks. pa~tor Angerstein~ . \! 
. Już oGdgOOZlny 91/ 2 rano narynRYl 
Targowym poczęły się gromadzić szkoły, 
delegacje, stowarzyszenia i cechy, mające 
przyjął: udział w pochodzie. Wszyscy zaj
mowali wskazane im miejsca. A więc: naj
pierw szkoły ludowe, dalej szkoły średnie, 
weterani z 63 roku, komitet obchodu, du
chowni katoliccy, Rady opiekuńcze, Rada 
miejska, magistrat, przedstawiciele gminy 
ewangelicko .. reformowanej, duchowni wy .. 
znania mojteszowego, gmina żydowska, 
młodziet akademicka, delegacje, cechy, sto
warzyszenia, stronnictwa, związki, różne 
grupy oraz mieszkańcy miasta. 

W pochodzie przyjęło udział 18 we .. 
teranów z roku 1863, w konfederatkach 
otrzymanych od komitetu obchodu. 

Rada miejska wystąpiła z pięknym 
sztandarem_ Chorątym był intynier Leon 
Koźmiński. . 

Wśród delegacji przyjęła udział w 
obchodzie, przy1?yła specjalnie w tym celu 
z okolicy, delegacja chłopska. 

Z pomiędzy sztandarów, które niemal 
wszystkie zastosowane były do okolicz.
ności, należy· wymienić sztandar I<oła po
mocy dla legjonistów polskich; sztandar 
ludowców, oraz godło pracowników tram
wajów miejskich - orzeł biały, stojący na 
globusie, i takit orzeł, ńiesiony przez de .. 
legację stowarzyszenia pralni. 

Cecb Łódzkich szewców wystąpił ró
wnietoryginalnie: chorążemu towarzyszy
ło dwuch członów, odzianych w czarne 
czamary z szamerowaniem, oraz tak:et 
czarne konfederatki z pawiemi piórami. 
Szli krokiem powaźnym i dumnym, jakby 
przypominając zebranym dzielnego Ki1iń .. 
skiego. ..• . • 

Zasługuje rówmeż na wyroz.mem.e 
sztandar Łódzkiej orkiestry symfOnIczneJ, 
pięknie malowany przez artystę -,malarza 
Bermana. 
ij~: . Z pomiędzy szkół elementar,nych!wy
rótniła się szkoła nr. 2, której dZIatwa 
_przybrana była w konfederatki o barwach· 
narodowych. 

Wreszcie, po ustawieniu się pochodu 
o godz. 12-ej na dany sygnał pochód ru
szył z miejsca, krocząc ulicami: Targową~ 
Srednią, Piotrkowską, a2: do kościoła św; 
Stanisława Kostki. 

Do jak ołbn:ymich rozmiarów doszedł 
wczorajsz.y pochód uroćzysty. można mieć 
wyobrażenie, że gdy początek pocho.du 
znajdował się przy Nowym Rynl!;u,. komee 
jego był jeszcze na rynku Targowym. 

Sztandarów w pochodzie, wraz z ce
chowymi. naliczyliśmy 92, nie licząc prze~ 
szło stu mniejszych i wi~kszych sztandar~ 

ków, które nieśli wycbowam:y szkół miej
scowych. 

Podczas pochodu grupami śpiewaao 
pieśni patrjotyczne. 

Chodniki ulic, któremi przeciągał po .. 
chód, balkony, okna, a nawet dachy nie
którycH domów, przepełnione były publi
cznością. 

Wśród uroczystego nastroju orszak 
około godziny drugiej po połudnIu dosię
gnął wreszcie wrót kościoła św. Stanisła
wa Kostki. 

Tu szkoły poszły n!llX'ód, by ·micami . 
Emilji i Czerwoną rozejŚĆ się do domów, 
delegacje zaś, wraz z Komitetem obchodu 
na czele i sztandarami wkroczyły do świą
tyni. ustawiając się szpalerem wzdłut głó
wnej nawy kościoła. począwszy od wiel
kiego ołtarza do wyjścia. 

Po usławieniu się delegacp w świą
tyni, chór sumowy kośCiOła·· św. Stanisła~ 
wa ·l(ostki odśpiewał pieśni: ,.Boże ojcze", 
"Spiew z nad Wisły", oraz .Boże daj. by 
nam wrócił trzeci maj", poczem ks. Po
pławski, proboszcz parafji Najświętrzej Ma
rji Panny, wstąpił na kazalnicę i.ze wzru-

'~szeniemwygłosił, zastosowane do okoli
czn :>ści przemówienie, którem do głębi 

. wzruszył słuchaczóW. 
Następnie, licznie zebrane duchowień

stwo z ks. oficjałem Przeździeckim. przy
branym w uroczyste szaty, w infule na 
głowie udało się przed altari, po lewej 
stronie, ufondowany przez robotników i 
oficjali"stów fabryki L. Geyera. gdzie w bo
cznej ścianie została w murowana tablica 
pamiątkowa. Nad tablicą umieszczony zo
stał orzeł: na płycie marmuro~j, poza 
którym umieszczona została puszka bron· 
lowa wraz z aktem, spisanym na pamią
tkę uroczystego obchodu i arkuszami. za
wierającymi podpisy. 

Akt ten og'osmśmy we wtorkowym 
numerze "Gazety-. 
. Po zamurowaniu puszki, ks. oficjał 
dokonał ceremonji poświęcenia, pOCzt'm 
wraz z duchowieństwem i Komitetem ob
chodu udał się do presbiterjum przed wiel
ki ołtarz. Po odśpiewaniu przez chór jesz
cze jednej pieśni, odmówiono modlitwy i 
odśpiewano Veni creator. poczem wszyscy 
zaczęli wychodzić z kościoła, udając się 
zwolna do domów. 

Nalety' podkreślić .. piękną dekorację 
frontonu kościoła św. Stanisława Kostki. 
Przy zblitaniu się pochodu i podczas wkra .. 
czarna delegacji do świątyni bito w dzwo
ny kościelne; również w kościele ewange
lickim Swiętej Trójcy przez cały czas, kro
czenia pochodu bito w dzwony. Cała UtO
czystość ukończyła się około goddny 3-ej 
po poło 

* * Tablica pamiątkowa. 
Tablica pamiątkowa, umieszczona w 

kościele św. Stanisława Kostki, wykonana 
jest z ciemno-czerwonego marmuru i za
wiera napis następujący: 

Roku wielkiej wojny 
i wielkich nadziei Narod/l. 

w dniu pierwszego w Łodzi 
uroczystego obchodu 

ToczniCy Konstytucji 3 Maja 
na wieczną rzeczy pamiątkę 

1916. 

Kronika itvczna. 
Kapitulacja powstańców 

w Dublinie. 
LONDYN,.2 maja. Sprawozdawcy ga

zet w Dublinie, opisujący,ostatnie zajścia, 

Katda ogłoszenIe najmnIej 40 fen. 

donoszą o próbacb zaopatrzenia w żywnośĆ 
niezamotnych kół lttdności. Zapasy, jak"e 
znajdowały się w mieście, zostały zarekwi
rowane przez władze, a przesyłki z Angl) 
rezdzielone mi~dzy najbiedniejszyen. 

Wicekról lord Wimborae i sekretarr 
stanu BirrelI przyjmowali w p~tek kilku 
sprawozdawców i zakomuni:<owali im, ~& 
powstańcy ograniczy1isię do strzelania:li' 
stanowisk zakrytych i ~e skoro zajęli dom., 
zadowalają się obroną. Ustawiono artyl&
rję dla ich wypędzenia. Powstańcy nie:: 
stanowią powa~nego niebezpieczeństwa woj
skowego. Jedyne widoki, jakie mieli, sta
nowiło żaskoa:eRie władz. 

Pewien sprawożdawca, opisujący po
br poczty, pisze m. i., że płomienie oświe
tlały całe miasto. ułatwiając zadanie oble
gających. Wielką część powstańców wy
p~dzono z naj silniejszych stanowisk. 

Według innego doniesienia Reutera t 
Dublina zbliiył się koniec powstania, gdy 
wódz powstańców Pearce został ranny i 
jako pierwszy usiłował nawiązać rokowa
nia. Policzono letące na ulicach trupy. 
Ogólne straty zapewne nigdy nie zostaną 
ogłoszoneJ lecz· są one bez wątpienia 
wielkie. 

Według doniesienia Dany Mail po
wstańcy oblegali taktezamek w Dublinie. 
lecz nie udało im się wtargnąć do wnę
trza. Wielka liczba dzieci albo na ulicy 
została zabita albo zginęła w palących się 
domach. Opowiadają te!. że kobiety, u
zbrojone w rewolwery, przybyły z powstań
cami do Dublina. 

LONDYN, 2 maja. Reuter donosi u
rzędowo: Wszyscy przywódcy powstania 
w Dublinie poddali się. 

AMSTERDAM, 2-go maja. Angiel
skie doniesienie urzędowe opiewa: Wszys
cy powstańcy w Dublinie poddali się a 
bezpieczeństwo w mieście zostało przyw[6-
cone. W gminach wiejskich poddają sill 
oddziały powstańcze. W Dublinie ujęto 
wczoraj (tu brak liczby, zastąpionej w te
legramie londyńskim czterema głoskami 
addd) jeńców, z których wysłano 489 do 
Anglji. W Enniescorthy powstańcy oświad
czyli gotowość wydania broni przywód
ców, gdyby pozwolono ludziom powrócić 
do domu. Odpowiedziano im, że kapitu .. 
Jacjn winna być bezwarunkowa. W hrab· 
stwach Cork, Clare, Limerick i Ceny na 
(gół panuje pokój. Dalej donosi Reuter, 
że rada hrabstwa Oork uchwaliła jedno
głośnie wyrazić królowi swą wierność i 
popierać rząd w dalszem prowadzeniu 
wojny. 

\.Yymiana inwalidów. 
JJONDYN, ił maja. Urzędowo conoszą: 

Nlemey przYI~ły projekt augielskif przewidu
jąey przewiezienie do Szwajoarji niemieokiob 
i angielskich rannych l in waHdów wojsko
wych. 

Inlernowanie konsula 
niemieckiege ną Malcie .. 

BERNO, 2 maja. - Według doniesień 
pism francuskich przewieziono aresztowane
go w Dramie konsula niemieckiego na Maltf2. 
Socjaliści serbscy., pOkoju. 

ZURICH,2-go maja. "Tagwacbt" o· 
głasza odezw~ socjalnych demokratów serb
skicb, przeważnie posłów Skupszczyny. 
Żądają oni natychmiastowego wdro~enia 
układów o zawarcie pokoju i poczynienie 
kroków. ażeby reszta armji serbskiej oraz 
wysiedlona z kraju ludność mogła bez 
przeszkody powrócić do Serbji. Obowią
zkiem rządu jest ratować jeszcze to,w 
uratować motna. 

Protest lVIarkowa. 
KOPENHAGA. Delegacja posłów do 



-
Dumy, udająca się na front zachodni pro
jektuje także wyjazd do Rzymu. Przeciw 
temu protestuje ostro przedstawiciel pra
wicy, Markow, który oświadcza, fe zbli
tenie Rosji do Włoch jest stanowczo nie
pożądane. Markow grozi, ze jeżeli dele
gacja pojedzie do Rzymu, on z nią zerwie 
i powróci sam do Rosji. 

P.zeeiw~o rozrzutności 
kobiet .. Rosjli. 

BERLIN, 2 maja. Grupa posłów do Du
rny rosyjskiej op-racowała projekt prawa o 
walce z rozrzutnością kobieŁ Zamierzono 
pomiE}dzy innemi wprowadzenie kontroli nad 
Księgami bandlowemi krawcóW' i krawco .. 
wych. Ksifigi te byłyby środkiem poml:>cni. 
czym przy oKreślaniu dochodów~ podlegaj~
eych opodatkowaniu. Posłowie są zdania, ze 
tą. drogą dałoby się zspabiedz sztucznemu 
zmniejszaniu wykasanych dochod6w, gdyś lła 
przykład oBoba, która cświadcsyła, iż posiada 
2,000 rb. dochodu rocznego, nie mo~e wyda
wać na toalety żony 5.000 rabli. Kontrola 
ma być zastosowana również i do zakładów 
jubilerskich. 

Prasa peterabnr5ka~ komentuj1łC rozpo-
1'3.ądzenie to, zaznacza, ill jelit to środek do 
pewnego stopnia nie zgadzajllcy się il swo
bodą i wolnością każdego pojedyńczego mie
szkańca, ale, wobec ujawniaj1łllego Bi~ coraz 
bardziej w Rosji braku patrjotyzmu wojenne
go wśród kobiet, nalezy jego zastosowanie 
powitać jak najsympatyczniej. (Rjeoz). 

RennenkaOlpf II cesarza 
Mikołaja. 

PETERSBURG, S-go maja. Przez 
: Sztokholm. Gen. Rennenkampf wezwany 
'został do Petersburga i był na audjencji 
u cesarza. Podobno zaproponowano mu 
dowództwo na froncie północnym. 

Przyszłość Salonik. 
Podczas, gdy czwórporoaumienie stara 

,I!i~ wykofiilystaó napad lotników niemieckich 
,n8 fortyfikacje wojsk augIo - francuskich w 
Salonikach dla podiegania Grecji przeciw pań-
stwom centralnym. ono samo urządza się w 
m-eście w sposób budzl\cy W obserw;,torze 
neutralnym podejrzenia zaj~eia miallta na 
stałe. 

PIsmo amsterdamskie ... AlIgemeen Han
dełaMad", niE! sprsyjające Niemeom, posiada 
w 8alonikach korespondenta, którego listy 
doebodz& do kraju o tyle o ile je CentUla 
,rzapu8ZC~. W pewnym liśo:e z marca b. T. 

,pisze en {} pr:o:\'szłości S:llonik i iyczeniaeh 
ludności miejskiej. Skład Jndności saloni .. 

'ekiej jest dość pstrI! 56% żyd6w, 11% zy
. cow, którzy przyjęli islam, 9% mehometan, 
4% bułgarów, 2% trmiall i europejczyków 

'zachodnich i 18% greków. :Mimo różnic zdań 
,takiej mieszaniny, !uduoś1! nie byb :aadowo
'Iona ~ aneksji miasta przez Grecję, kt6ra 
miała miejsce kilka lat temu. 

Wolimy wprawdzie, powiadają, być pod 
rządem greckim nii bułga.Isk;m, ale;oba te 
kr~je są za małe i za. biedne. deby· posia
dały takie duie miasto i niem rządziły. My 
;hyśmy to ~ami Ieph>j potrBfW. Pod turkami 

Bymn przv obchodzie uroczystOŚCi 
dnIu 3 HaJa ]79Z f. -,Zniknął smutek ponury, a radość panuje; 

'Zbawiony Naród słodkiej używa swobody; 
Szczęśliwych żadne jarzmo nie tłoczy 

[Polaków. 
Tak rzekł Bóg dobrotliwy: ",wybrałem 

- [wam Króla, 
.Wlatem mu dzielną mądrość: w świetle 

[Stanisława 
Znajdziesz Narodzie szcz~ście i zhawie

[nie swoje.« 

Sława tobie o Królu! Slawa dobry Panie! 
Ust Twych słodka wymowa porywa u-

. . [mysły. 
Jak luba mebIOS rosa nę spragnioną 

[ziemię, 
Tak przekonanie z prawdą z Twych 

~ p [warg w duszę ptynie: 
Byles przemowił. wszyscy Twego będą 

~ [zdania. I 
Znac po cudach, co czynisz, że masz 

. [dar języka. 

Przeto stawa stousta w świątyni pamięci 
Wyryła wiekopomne imię Stanisława, 
Króla, którego cnoty uwieńcza korona, 
Lecz chiubniejszas niź złotaj tej siła nie 

. [wydrze. 
Tak ludz101ubny Królu! wieczny Twych 

cn6t wieniec, 
Szczęściem ludu nahyty, Twe ozdobi 

[skronie. 

Skruszyłeś J'azem jarzmo hańbiące cdo-

W -wie'cz6r jęczał· w niewoli, !:~kah,ł 
[w swobodzie. 

fwoje to wielkie dzielo, mądry Stani-
[słaWie! 

GAZETA ŁODZK~ 

nre było jeszcze tak ile. 00 oni ala tu :pra
wie nIe m;eH do powiedzenia, li my u~!ł
iiśmy sobą &ami. Trzeba było s Salonik irO

bie wolne miaato alb'} cne.. podl)bnego do re
publiki, umiędzynarodowić miasto, a skoro 
Niemcy shną s'ę nie2~kodliwemj, a WOj.!Ul 
się skończy i p012ądek b~d.zle ~ię %aprowa
dzał w Europie, to i kwe!3tJ~ mlllst& trzeba 
b~d"ie załatwie.· 

Gdyby miasto miało zostae angielBldem 
albo francuskiem, nie mielibyśmy nie pna
eil?!;:o temu, Najlepszem jednak biłoby p.o .. 
zostawió rZ!ijy nam samym » :rówD!mi pra
wami Ilandln i ooglngi dla wszystk.ch B~fOr 
dów • .Mała Grecja jest rll!t- nas tj'Hl.o kulą \1 

nogi, c!ęzarem dla nas, uic5sm więcej. Adm1 ... 
niBtrneja grecka io eoś połowicznego. Wszy
stko odtąd podru5ałot oto cały f8Jln1t&d ... 'ł 

Tak myślą w Salonikaoh. W Atenacb, 
naturalnie, myślą inaczej. A ja. korl&ystaj~. 
cy z gośclonpśei greekiejJ podaj~ tu tylko 
opinję Salon;cz5n, powstr~ymują,c 9i~ ou wła
snego sądu. Czwórporoznmienie musi prze
cież załatwfć tę sprawę, ale naturalnie wprzód 
nałożyć kaganiec Niemcom i ich spnymie
l'zeńcom. Ii da tego jeazeześmy nie donU. 
Niewątpliwie ważne jest jednak zagadnienie 
ustalenia korzystnego losu dla Saloni". Py
szny port, końcerwa stacja Buji kolelowych 
Enropy !'centralDej i połołenie środkowe na 
Bałkanacb. czyni Saloniki równie wa!uym 
punktem dla Europy Wschedlliejs isk Genu~ 
i ~~arsylj~ dla Europy Zachodniej. 

Tymczasem nie mogę sobie wyllbrauć. 
łeby Aogl]tl i FranCja. która tu wykonllla 
olbrzymią pracę J msją, deśe spog9bndf~i do 
poznanla wartosci międsynarodowej i ekona- ! 
mielOnej SalQdk, ~eby (lRa - W rasie zwyeię.. l 
stws--pewnego pi~łnego dnia z pieśni" i mu- l 
zyką opuściły miasto. Nie przyszły one tu ' 
w zamiarze pOiostanis i odebrania milłRia 
Grecji, przypuEz!'!lIam. ale po~"anie okoli; 
cZllości Ekłanjll d~ csynów~ kt6rych się wprlJód 
nie uważało za pculeblle i pElf-lłdane. Usu .. 
nięcia balonik z pod władzy któregGkol .. 
wiek s pr.ństw bałkańskich byłoby zbawien
ne dI!ł. nich, gdy» Saluniki byłyby dla nich 
kośeilł niezgod!. 

No, aie, jak to pewied!lliałs:M, n:. pań.
atWłi środkGwe~ j#B!tse kHgaDJQr: nie "\lało .. 
zony a i Grecja będaie eblliała powiedzieć 
słówko 'Ii tej sprawie" 4 

(Frank!. Ztg.) 

D. 
Redakcja ",Gotbiny PoM:i" zloiyła w 

Kom!teaie Obebodu a-go Majll pnbHkaeię~ 
rawieraj!łc& pieśni nIlrodowe; artykuł hill to
ryczny. p. t. "Dlliatwie lód. kleJ łf. 

'PubHkacjl\ ta I()zda,lla ,osta~'li 'n U!:~ 
allah naszego mi1u~tA 'li liUla~łnelilGŚci !!$,r-m
plar;,:y. 

- Obchód I maia .. 
.(8) W csora} o godz. S-ej rano we wspa
niale udekorowanej zielani~ i rzęsiście oświe
tlonej synagodze prl} ulicy Wolbor,,~iei ad
było si~ naboieiisiwo k11 UQzcieniu. kllllih'" 
tucii 3 maja. -

Chór SIBłl%oga:lily w obecn!lśei ezłon
RÓW gminYI delegaww g~inYł delegata ł.'tł .. 
mitsłu: synagogi i głównego dele.gata abeha .. 
€lu, d-ra TomaSlH3W!kiego, odśpiewał psalmy 
Dawida. a nast;:pnie !'ahiu Fajner odczytał 
hymn napisany na cześć :3 maja w 1792 f. 
Hymn ter. napisany prze, żydóW' warBzaW'~ 
iildeh. hYł od~DleW~1}V W1? we~.i\kicb mia· 
etlleh R;pc;;YiH_lapol t",}. Pedeli rabina !faj .. 
Dera byli Ob"coi rabini DĄb i Goldman. 

Hymn ten sekretarz gm:ny zydowskiej 
p. B.zwarcmsll nl;:zj:fał w il'lzyku polddm. 
(Teht podajemy uonije}). 

W łl(~ńau t",'!ltk, akil'tlaj~ey aie I rnl::
fJr:j-,"-~:= II-~o. Ę'l.'I1ll'iT.'i"gm }:ol~ir;i~g(l (d~w~iAj 
WitPP~r;.15;!l) (lnu'! ?llh~'!'łjeiri91 RtWoły h~n· 
dio\""ej fr"! &kompnI8.~en(lie orkiestry 
smyezkewej rod htuhi p. LusHga odśpie
wał "Bosa CGŚ P{;łflk~·. 

Uroc~yst(l~e skt'u:nyb s:ę o godz. g-e} 
:"" ~<:. 45 ra"lf'. 

- C;a:,la wł$ .. ~~uić. 
P. Marja G6rkiewic~ (Gubernator

ska 3) przyniosła 00 reoakcji "Gazety 
Łódzkiej" paletko, znalezione obok ulicy 
Nawrot w czasie pochodu. Przypuszczal
nie paletko to jest wtasnością uczenicy 
z niższych kI8s jednej z miejscowych 
pensji. Paletko odehrać moźna w ReK 
dakcji Przejazd 8J II p. 

- Ze Stow. lIłau,tz!,cieii ohrz:. 
Ogólu9 SP!!lWo.zdawC3a .$E\brał'l:e ~l~hn. 

ków lla'Uezydp.li eb'!:'!. odbędzie si, dn. 6·::;~ 
maj g, (j gnu:>. 6- r-j wlecz. w donu lutlo":ł,rm 
PrzBi9~d Kr. 34. 

. Pouetuek d:illenny: 1) Wybór Pnewodi'!'i .. 
c3ącegt>. 2) Odctytll.uie protokułu ostatr,iegG 
Ogólnego Zebralłia. 3J Odeliytanie 8prawo~ 
z-:i-ania a roku 1915. 4} Odczytanie proto
kuflI Komiilji Rflwlz,yjnej. 6} Budź,,; na rok 
1916. 6) Wybór 1 e.'tll'lnka f.fn·?~dp ~ ':1: ;?a.. 
atlilP;:Ó;V. 'i} W::~Ót Komisji Rl\w~~:!jS€i~ i 2r('b 
z.ag~pt!Ów. 8) Wnioski członków. o He będą 
wniesione dQ Zuządn na 4 dni przed QgóI~ 
nem ZeblAItiem. 

- W,.sława pzeźb Juli mendelso .. 
nów_y. 

Wspomin!>1iśm~ niedawno o pral!ilch 
ut~!entQwimej artystki .. rzeźbiarki p. JuH 
Mendełsonówny. 

W niedziel~ dnia 7 b. m. o god~inie 
l-ej w dQmu Siemensa, w sali na pierw4 

szem pi~trze zostanie otwarbi wystawa rzeźb 
i niektórych prac nudarakicb z t Y l.! h cza
sćw jej twórczoś().i~ gdy tal~nt ~rtystki nie 
był jeszcze SkQniOlido~:my i wahał się '111 

w.Yborse między malarstwem a rzeźbą. 

KONSULENT PRAWNY 
lUeksander V. 6erstforff. 

Piotrkowska 84. Piotrkowska 84. 
Porady w sprawach ~d:;w]ch,handloWJóek. 

Tłomaczenia.. 

lenieli i .Noc listopadowa" Wyspiańskiego. 
Mamy jeszcze świeio w :pamięci nieporów
nane prelekCje o Wagnsn9, w któryeh wy .. 
bitny prelegent umiał pÓłąCZY6 bogactwo 
treśći z pnepi'lknlł form'f. Nie w:}tpimy, 
je i tym rAZem pubHczuaśó tłuamie podąży 
na opowiedziane o,zes,ty mistrza zywego 
sło'l1fa. 

- Z .fódzJdego Tow.pożyczkolllUlłł 
oszć:zędnośaiowego. ~ 

~ nie~ziel~ !' lokalu własnym prz'j 
uj. Mlkoł'alews~leJ Ng 31 odhYło 'się pod 
przewodnictwem p. Ap. Szymańskiego 
ogólne doroczne zebranie reprezentan~ 
iów lódzkjego Tow. pożyczk.-oszczędno" 
ściowego. Sprawozdanie zarządu złczyno, 
noś ci Towarzystwa za 1914 i 1915 rok 
odczytał p. Ludomir Kłokockt 

W roku 1916 Towarzystwo rozpo.
czyna 17-ty okres swej działalności. 

Towarzystwo liczyło w dniu 31 gru
dnia 1915 roku 5,059 członk6w. Na po
czątku okresu sprawozdawczego byto 
5:033 członków, w ciągu tego czasu; 
przybyło 526-ubylo zaś 500.· 

Udziały członków VI dn. 31 grudni~ 
1913 roku wynosiły sumę 303,388 r1>. 
50 kop.t w roku 1914 i 1915 wpłynęło 
na udziały 36,040 rb. 10 kop., zwrócena 
za feRże okres czasu: 29,323 rb. 76 kop., 
pozostaje zatem na 1 stycznia J916 r. 
310,104 rb. 84 kop., czyli, że suma udzia
ł6w wzrosła o 6,716 rb. 34 kop. Poni~ 
waż stan bierny bilansu stanowi cyfr~ 
1,396,268 rb. 41 kop., zaś stan czynny 
1,377.911 rb. 13 kop., przeto operację 
za czas dwóch lat wojennych zamknię
to pozycją straty 18,357 rh. 28 kop. Po-
przedni zaś rok 1913 zamknięto cyfrą 
czystego zysku 24/164 rb. 51 kop. 

W kasie na początku 1914 l'. znaj~ 
dowało się saldo 6,,163 rb. 94 kop. 
W cią$!u dw6ch lat wpłynęło - do kasy 
1.812.405 rb. 95 kop., wypłacono zas a 
kasy 1,802,939 rb. 87 kop., a zatem na 

4Pk 1916 było . w kasie 9,466 rb. 03 kop. 
- Towarzystwo posiada pożyczek nie" 
zwróconych u członk6w 942,739 rb. 33 k.1 

czasowej lokacji w bankach 114039 rh. 
f6 k" papierów procentowych 39,563 rb., 
46 kop., kapitału zapasowego i akcji ban" 
ku Tow. spółdzielczych 45.375 rb., nie .. 
ruchomość bez długów, kt6rej wartośd 
przedstawia cyfr~ 223,139 rb. 59 kop'j 
inwentarz 2,404 rb. 89 kop. 

Sprawozdanie przyjęto jak równiea 
i budżet za rok 1916, przewidujący w, 
rozchodzie e1,9oo rb. i w przychodzie· 

- Odcżyt., Cezal"ego JeUenły.. 9,500 rb., przyczem ogólne zebranie po-
Znakomity .krytyk i esteta, p. Ce~ary stanowiło zwrócić urzędnikom kasy, po" 

Jelleuts, wyglosi w najhli~l;zf;j pnJ"s7ik~ci czynając od 1 stycznia 1916 r'
J 

normal-

W rezultacie rzeźba zwyciężyła i os1a
tnio artystka zdecydowania pnecby1iła się 
w j&j stron!;,', a że z pożytkiem dla sztnki, 
to o~d.3i publiezndJ. która będzie miała 
lllo~n;1ł3ć od niedzieli ZapOK\!~'!ila 1ię 
11 twórczością artyatyeznlł p. Juli Mend:l
lonówn1_ 

w Łod!d trzy cdllsyty. który<!Po !BrrI::.';i\;,"! ":ew ną persję. 
Uli,: "K,>rdi'>,'· Sło~acir:~l!i) nra~ ... -r~::;::.~ Pó:biej przystąpiono do wyborów 

Zasądziłeś ustawę, którą świat uwielbia, 
Na zacności człowieka1 nie na ~ ślepym 

[losie. 
Już więcej możnowładny słabego nie 

[zgnębi. -

Do celu pomyślności doszłaś oorOd7.ona?-·Pokornie się do Twego przybliżamy tronuj 
I bez boleści synów wydała boleści? Rzuć okiem litościwym na plemię Jakóba, 
Cuo ten najodd.aleńsze zadziwia narody. Tak długo uciśnione; przyjmij Panie luby,; 
Któż sprawcą, pytają się, tak wielkiego Tę piosnkę na wz6r B6stwa, co nie 

[dzieła? Iwzgaroza śluby. 

. Nie krwią ludzką zbroczony tej nahyłeś 
[sławy, 

Ani na rozwalinach miast tron Twój 
{wzmocniłeś, -

Na opoce nieuomnej rozumu i prawdy, 
Na niezaprzecznym wzniosłeś go prawie 

[człowieka. 
Przedwieczne Bóstwa światlo, tyś mu 

przyświecało, 
Tchnąc w usta jego słowa Niebieskiej 

fmądrości. 

Cóż są zwycięstw okrzy1ó i ich huczne 
[trąby? 

Głuszą je nie8:z.cz~liwych jęki i szlo· 
[chania: 

Sierota płacze ojeat czula żona męża. 
Nie tej natury pieśni dziś Naród Ci 

[śpiewa: 
Czyn głosi, kt6ry zrządził sz~zęśliwoś6 

[ogólną, 
Bez ucisku źadneJOl więc każdy się cie'" 

- [azy. 

Mieszczanin się z radości dla swohód 
. . rozpływa; 

Wieśmak w słodkiej nadziei pieśń nuci 
. li pląsa; 

Syn z olcemJ córa z matką wspólną 
[radość dzielą, 

I przechodniów powszechne ro;zrzewrua 
• [wesele. 

Bo go meład nie zmiesza, ani gwałt nie 
. [struje; 

WIęC wszyscy zgodne ezynią l'adoki o-
[krzykL 

O! nader szczęsna Polsko, takiet to ra .. 
. fptownle 

Stanisław, który cnotą panuje Polakom. 

PowaZni starce, którzy przodują w Na
. [rodzie. 

Wyrocznym w ohecno~ci ludu rzekną 
. [tonem: 

Bóg7 Oj.;iec wszystkich ludzi, uwieńczy 
[to dzieło_ 

Rzekł, niech się stanie światloJ a światło 
[się stało, 

Ra:ekł znowur stań się światło, Stanisław 
[się zjawił, 

Co Naród oświeceniem od zguby wy
bawił,

Jako gwiazd niezliczoaych iskrzące or
[sza ki 

Otaczać zwykły księźyc, co- w nocy 
przyświeca, 

Tak Ciebie, Wielki Królu, zbiór mądrych 
(otacza: 

Cnotliwy .Małachowski, wymowny Sa
{pieha. 

5wiaUe ministry, ważne radą senatory. 
Składają świetne grono z wyhiorem Na

[rodu. 

Bóg Ci na ziemi rozkosz nastodszą go· 
[tuje. 

Niech CI błogosławią miljonowe usta. 
Od wieku powałnego, przy sile i zdrowiu, 
Nieznacznie do schronienia zmierzasz 

{nieśmiertelnych, 
Z wieńcem, kt6ry Ci ludzkość włożyła 

Ina skronie: 
TA Cię, Kr6lu, nagrodłl po Twym czeka 

łzgoroe. 

MYł jak Twemu berłu słodkiemu poddani, 
Przeniknięci l'ado~ ~ł!wego ludu, 

Panie! coś nam ojcowską dał uczuć Q" 

f piekę, 
I TWOją nas powagą zasłaniał w uciska-, 
Poznajesz Twą mądrością naszą smutną 

[dolę; 
Słoozić los nieszczęśliwych jest Twoim 

żywiołem: 
Jako anioł powszechne uleczyłeś rany. 
Ulecz i nasze1 zbawco! podnieś r6d zde" 

[piany. 

Byliśmy w ciemnych wiekach, jak proch 
[pod noga~i; 

Niestety! zapomnieli ludzie. żeśmy ludzie. 
Ty człeka cenić umiesz, w Tobie ufność 

{mamYi 
Bóg, co Ci~ światłem natchnął i po" 

[święcił Królem, 
Byś nieodzowne Jego. wykonał wyroki, 
Wesprze wszechmocną ręką Twe ludz" 

[kości kroki. 

Niech cząstkę w tym obszernym posia· 
[damy Pa'ilstwie. 

(Wszakże Pan świata naszym jest po" 
lwszechnym ojcem) 

Niech. jak inne miesz~ańce, los w nim 
liaki mamy; 

A Ojczyźnie i Tobie wiemo§ć przysię" 
[gamy. 

DźwIgnij nas Twoją laską, Kr6lu dobro
{tliwy! 

Bądź nam miłościw, jak Ci Bóg _ jest li .. 
[tościWY. 



Nr. 1ft. 

4-ch członk6w udy na miejsce wycho- składa IsakaW)'M ofiarDdAweem lerdet_, M~łym Rynku wzniesiona była ambona, 
dzącychpp. E. Pilipkowskiego, L Czar- .Bóg zapłać". obIta szkarłatem. udekorowana prześlicz" 
neckiego. P. Prądzyńskiego i przez wy- - Sło •. : sSOłIist}'tiz.e I,lll •• II".. ni~ cborągwiami, orłami białemi, portreta-
losowanie p_ Zawiszy, 4--ch cd'onków (8) Nowo,zorgallilowAne S~owallllpen18 Im bohaterów narodowych i zielenią. 
zarządu na miejsce wychodzących pp.: sy oni styczne • JawIlU· postanowiło wziąć Wstąpił na nią ks. Giebartowski i 
L. Kłokockiego. W. Dybczyńskiego, A. się energicznie do, prleprewaclZ8aia prany wygłosił uroczystą, płomienną i porywają .. 
Heppena i l. Stypułkowskiego i :5 człon.. kUlturalnej. I cąmowę do zgromadzonych tłumpw, Mó~ 
ków komisji rewizyjnej namieisce wy~ Ns. pierWBr&ym planie jest otwaroie gim- wił o I<onstytucji, o wolności, o prawdzi-
chodzących pp.: r. feji, L. Jaworskiego nazjum żeńskiego I językiem wykładowym wym patrjotyzmie i o ideałach narodowych. 
,i P, Kałinina. hebrajskim. Komisja organizacyjna prsy.. Po mowie rozpoczął się przy dźwiękach 

Wybrani zostali do rady pp.: Filip- Btępuje do wznowienia otwarćia .zkoły .yo" orkiestry i śpiewie zespolonych chórów 
kowski, Czarnecki, Zawisza i Szymań- u!atycznej, która przed kilku laty 8PJSW" pochÓd w następującym porządku: 3 sztan-

; ski; do zarządu pp.: Stypulkowski. Hep- wała przy uJ. Widz0wakiej 27. dary czołowe, ochrona, szkoły żydowskie,. 
pen, Kłokor.ki i Dybczyński; do komisji - Kradzieze. . katolickie, ewangelickie, cechy ze sz1anda .. 
.rewizyjnej pp.: Jaworski. Feja i Brze- (s) \V dniu wosorajszym "podczas Ir... rami, bractwa i panienki z obrazami. kon-
ziński. ćzyatości Jiłodzieje pracowali łlaergiOBD.ie. na banderla~ miejscowa "Lutnia" i depu .. 

Ogóln(~ zebranie postanowiło: prze- Za.znaczunonastępuj!lC8 kradzieie: A. taci stowarzyszeń, kahał starozakonny in 
lać na 1'8.dę prawa ogólnego zebrania Bernowi woreczek. 80 rb., a •. Flajs:ml.... corpore, wójt Meisner z pełnomocnika-
z mocy ft 115 ustawy; upoważnić radę nowi portfel oraz papiery wartośoiowe na mi i radnymi, orkiestra, chóry. wszyscy z 
j zarząd do udzielania prolongat, poży- znaozną, sumę, M. Baranowi porlfeJ, zawie- własnymi sztandarami; Dalej dziewczęta 
czek, oraz zaciągnięcia pożyczki w Tow. rający 100 rb. i 150 mk., p. Emilji Bac.ak w bieli niosły srebrne orły na amaranto ... 
kredytowym w wysokości i na warunkach, Bznur pereł. I. Walermallflwi złoty segarek wych poduSZkach z wstęgami. i 
jakie okażą się możliwemi i niezbędne- z dewizką. G. Flicbimanowi woreczek z UIłY· P. Kwiatkowski w uroczystym stroju 
mi, a także do oznaczenia wysokości stn koronami.. tannie Pilcer parę kolcsy· _ otoczony chłopc.ami w narodowych ubio
udziałów, oraz warunków i terminu wkla.. ków _ sbrylantRU\i B. Kotperzakowi portfel rach, niósł wielki sztaUfłar honorowy z 
iłów, wysokości procentu od wkładów, le znaozną sumą }:ienJęd.zy. Białym Orłem. 
wysokości kredytu dla towarzystw itd. (s) Przedwczoraj, niewykryci J1łodllieje Pod baldachimem szedł ks. Oiebar .. 

_ Ze związku zaw. szewcó_i ka- zakradli Bi~ do domu Nr. :3 pIly ul. emu- towski i za njm cale masy ludu, wszyscy 
m3szników. taroej. Znalułssy jednak mi~szkania pró'źlJe, świątecznie przybrani. PO'chód ruszył w 

Komisja organizac;yjna Związku za- złodzieje poodkręcali wS3yl\kie mosięzne klaM- ulicę Łódzką. Przed gminą p. Bolesław 
wodowego szewców i kamaszników w ki prs, drswiaob, Piotrowski, w otoczeniu wójta i radnych, 
Królestwie Polskim zawiadamia wszy~ wygłosił przemówienie od zarządu miasta, 
stkich robotników szewckich, że 'w nie- Ob h dl(onstant,n4.. jędrnie i z zapałem podnosząc znaczenie 
dzielę, dnia 7 ,b. m., o godz. 2 po poło c ó 125-letniej pamiątki kon- ustawy miejskiej z 1791 r. 
odbędzie się ogólne zebranie Związku z sfytucji 3 Maja, zorganizowany w Kon" Na Rynku przed synagogą, dr. 
następującym porządkiem 'dziennym: stantynowie przez miejscowego probo- Rec:htsehaft mówił w imieniu gmiJ:lY żydOM 

1) Zagajenie, 2) sprawozdanie ko- szcza, ks. Wincentego Giebartowskiego, wskiej, podnosząc tolerant'j~ reUgijSłIl pola-
misji organizacyjnej, 3) ustawa Związku, magistra św. teologji, wypadł, nadzwy~ ków i saświadollająo o miłośoi żydów do Pol-
4) Wybory zarządu i komisji rewizyjnej, czaj wspaniale jak na miejscowe opla- ski. Z Łaskiej ulicy WkrOCZOIlO w Długą. 

tJ. 

p. t. .AzyaTnbaJ Beyowics·, II Udłiałem 
całego zespołu teatru. 

Bilety do nabyoia w cukierni Goa!oTn
skiego. 

Z Teatru »Ili'Uniature* (Cegielniana 34), 
Dzięki zabiegom rezyserji i USilnej pra

cy JJespołu przygotowano w krótkim czas:e 
na .dzień, 3 maja 1Ji~kny i obfity program. 
Chor odspiewał JmntatQ i hymn narodowj 
ttB.uźe €lOS Polsk~:'. p. Wrotlaki wYp' wie
dZla! ~ zapa!e~ prolog 3 maja Or-Ot3. p. 
Wozulak odsplewał "Oi!tatoi mazur Ubll:l 
po~akie?(}'\ następnie odtańczono Vi' ;I psry 
d~S1arBJ;aego .maz.ura ułańskiego" • 

_ W. II CZ~ŚOł odegrano komedję l\. '1'44 
tad.~~eWl(lZa p •. t ... Kuaiaielka. Ił. rzecz war
t~śCH)Wą, daJIlCIł polę do popim szczegół
lue p. ~ado~t·ModzeleWBkiei (rOla tytuło. 
wa), ktora lako. prezesowa posiada wielki 
wpływ na. konll:u.!s 8l"tystycl$ny. majq,cy 
rozstrzygnąć ~ lOSIe m~odego pooty (p. Sza
sl.and). N~m1Eltua kobIeta żywi -;,;,zględem 
mego zamIary erotyozne i stawia mu alter
natyw~ zgodzenia się na nie lub znpełne"o 
zwichni~cia karjery. Ale poeta z 'oburz~o 
niem odtl'llc!J, kusIcielkę. Sztuka wywiera. 
silne wrażenie, warta więc powtórzenia. 

Wiecliór zakończyla piękna opf!retka 
S francuskiego .. Węglarzc" 1. Costega. Żyd 
wa, zabawna akcja i moe pi~knych melo
dji, któremi za.chwycali publicznot'\ć ~p. Ho. 
ma.uówna, Woźniak i Lwowski, ząpe.vnillja 
sztuce daliize powodzenie. Pp. S~oshnt1G: 
wa i K. FelilIski urozmaicili IiIztuk~ ta.ilcem 
charakterystycznym. 

Teatr był wyprzedany, co dilwodzi, 
że zarząd teatrn watą pił na dobrą drogę, 
gtając operetki, których publiczność łódzk~ 
jest spragniona. 

AtY4 ą 
5) wolne wnioski. kane stosunki w tych trudnych wojen- Tam prted ewangelickim kośoiołem, p. pastor 

Zebranie odbędzie się w lokalu nych czasach. Przytem przecudna po· Schmidt wypowiedział serdeozne puemówienie 
Rady związków i stowarzyszeń robotni- goda serca wszystkich nastrajała na nu- okolicznościowe. 
'zyc;h przy ul. Pustej nr. 6. tę najuroczys.tszą· O g. 2 południu llroozystości sio sa- Telegram o g. 8 r. przybyła ze Srebrnej pro- k' D Y 

- Re!esłracja konsumentów w ku- cesJ'a ze sztandarami, chorągwiami. pa- onoayły. omy były przybrlnu, wsz~· '. .. 
ć:bniaCh .. obotniczycb. • dzie rozlepione białe orły, wieczorem illu-

(s) Od wtorku przystąpiono do reje. nienkami w bieli. Na przedzie szła minaoja. Wielka Kwatera Główna. 
szkoła srebrnowska z licznemi chorą- p 

I!tracji konsumentów w kuchniach robotni- tfiewkami w szeregach) znaczkami i ko. necudny był widnk ogromnej pre- 3-go maja. - Urzędowo. 
czyeb. Członkom związków zawodowych k6 ardam'1 p"zy boku. cesjj, a IiIzczególniej ten las baB końes eho. 'd ' h d . . 

b t 1 h -I' -. .• r A i t d.t. t l d k" Z WI owm zac o. me'. ro o n czyc wyllawane BI\ eghymaC]e, na Z obydwóch stron postępowała ~gw , FU: an a.row. we Q~, 11 Ut orpora6.t1• J 

których wypisane są imionat nazwiska, za- straż ogniowa z Nowego Ztotna pod Obiedwie straże ogniowe sachowały ideal:l-y W związku z nagłym ogniem na 
jęcie i t. p. OŁrzymywać b~dą obiady po- wodzą p. Ziółkowskiego i jechała konna porz&c1ekt niczem nie sskłóoony. Zgoda północy od Dixmuiden, wtargnęły 
s'adający wyżei wymienione legitymacje. banderJ·a. Każdy }'eździechyl przepasa" wszystkich wyznań i stanów była idealna. oddziały niemieckie do linl'i belgiJ-. 

To też dzień ten na dłngo zostanie niezatar .. 
- Nadesłane. ny szarfą i trzymał w ręku sztandar na- skicl}, biorąc kI 'łka tuzinów żołnl'erzy t~ pa~iątkll w sercach mie'l:akańoów Kon. 

Komitet przytułku dla starców i kalek rodowy. Przewodniczył na siwym koniu, stantynowa i spotęguje prawdziwIł, pot~źnąt do niewo1i. W okolicy li'our de Pa-
ma zaszozyt podaó do publicznej wiadomo.. z wielkim sztandarem, p. Jan Lesz ze płomie~nl!l miłość Ojczyzny. fis (Argony\ dotarły nasze oddziały 
ści, iż w miel>i~c!l kwietniu r. b. na neC15 Srebrnej~' J.> 
tej instytucji poczynione zostały następujll'" '- W Konstantynowie przed prowizo" aż za drugi okop francuski; z PIJ-
ce ofiary: ryczną kapliczką był urządzony ołtarz T t I k wrotem przywiodły one kilku jeń-

Od StoW8.t'zyszenia. fabrykantów i kup- w namiocL', przybranym w dywany, cho- en r mU3Y łł. c6w. Po obu stronach Mozy jest 
eów miasta Łod2i 12 prześcieradeł, 12 po- rągwie, orły i zieleń~ połoi:enie zupełnie niezmienione .. 
włoczek, 40 koszul, 42 pary kalesonów, , Połączone chóry: .Konsłantynowski i - Sprawozdanie Nad lasem CailleUe, zestrzelił nad-
fi klip i 5 cbałatów; od Cesarsko • Niemiec- srebrnowski pod-batutą p. Paśnickiego od- z odezytu-koneertu patrjotycznego, urzl\dzo. 
kiego Urz~d\l Policyjnego (skład rekwiz.) śpiewały "Rotę-, Orkiestra pod dyrekcją nago wczoraj staraniem "Gazety łiódzkiejA, porucznik baron Althaus szósty la-
500 funtów cbleba; od Zarządu Rzeźni p. Kowalczyka odegrała ,.Boże coś Polskę" podamy w jutrzejszym Nr. Gazety. tawiee nieprzyjacielski. Prócz tego 
Miejskich 25 funtów wołowiny; od p. Ferd. i zaczęła się Msza święta, na której orkie~ _ BeRefia Józefa PII.rakiego i Pio- W walce w powietrzu strącono lata .. 
Seeligara l) rb.; od p. S. Karwackiego becz- stra dęta, kwartet smyczkolNy i chóry wy- tra Woakowskiego. wiec nieprzyjacielski na południu od 
k~ kapusty (27 pudów); od p. J. Wolskiego konały odpowiednie kantaty. W nadchodlll'liCllt sobotę, d. 6-go main, e t Th' t d 
{) rb. i od p. Edm. Stepbanuea 4. kopy flan- Po nabożeństwie p. Abt naczelnik na benefis artystów pp. PiJarskiego i Wo- .lor U laumon; wa inne latawce 
ey kwil1towycb. straży I<onstantynowskiej uszykował po- akowskiego, wystawiODllt bE;!dzie głośna B;l~I.. zestrzeliły nasze działa obronne na 

Za powy~Bl'Je ofiary Komitet TTBvtułku dłu~rogramu orszak pochodowy. Na kg, -rr 4-ch aktaah Henryka 8ienlrieWl"?\!~, ~Iołudniu od wzgórza Talon i nad 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~ł~Y~C~.~J~ja~k~l~e~nt~W~i~ją~c~y~Ch~S~i~ę~w~l~o~s~a~ch~,~m~a~-~~w~r~o~g~a~n~a~g~l~o~w~ę~.~G~łó\vnodowodzący~~O~-~L~b~r~z~e~·~z~n~.a~s~z~tę~~h~js~to~r~j~ę.~~P~o~w~ie~d~z~,~c~ZY 

MARK TWAIN. jąc na sobie tylko nocną koszulkę, uka- winszował im zwycięstwa, ale jednocze- znasz tych trzech pułkownik6w? . 

k
"'. zala się na progu; uszczęśliwiona tern, śnie ich nieposłuszeństwo i samowolne - Tak, moja ptaszyno. 

Krąż e ś m I e re,. iż zobaczyła fcdziców, podbiegła do oj- zmienienie rozkazu rozgniewało go-raz- - Chciałabym ich poznać; ja bar .. 
ca i wdrapała mu się na kolana. kazał im zjawić się w Londynie na sąd: dzo lubię pułkowników. Napewnoby 

I. jąd!~f:,~~~ g:::~~c~~~~~~Jł~Ycisnął dziSi~ł;~~~d~:d~~~; ~o~~ Wt~~~velI, ~~~!~I~a:~~ym ich pocałowała, jak my-
Działo się to za czasów Olivera - Papo! Papoł nie ćałuj mnie tak.. nieprawdat, papo? - A szczególnie jeden z nich spe-

CromveUa. przyCiskasz mnie za mocno... mnie to - Tak. cjalnie by sobie tego życzył. Pocałuj 
Rządy jego należą do najświetniej- boli... - Znam go, nieraz go widywałam, mnie, złotko, za niego l 

szych w historji Anglji, lecz zanim gen- Chciała zejść mu z kolan, lecz oj- Gdy jedzie na wielkim koniu, na czele - Dobrze, i za ·tamtych dwóch tak .. 
jaln, i ambitny Cromvell został władcą ciec ją zatrzymał, mówiąc: swych żołnierzy, wszyscy go się oba- że .. _ Gdybym ich teraz zobaczyła, po
absolutnym, w spos6b najokrufniejszy i - Nie, nie odchodź. Zostań się i wiają, tyI~o nie ja ... Nie uczuwam przed wiedziałabym im: "Mój papa jest r6-
najbezwzględniejszy prześladował tych przebacz mi, moje dziecko. Co mam nim najmniejszej trwogi-patrzy na mnie wnież pułkownikiem i bardzo walecznym; 
wszystkich, którzy mu się ośmielali 8ta" zrobić za karę? ' takie mi dobremi oczyma... zrobiłby to samo, co i wy. i dłatego nie 
wiać choćby najmniejszy opór. Twarz dziewczynki jaśniała s~częś- - Ach, f Y moja maleńka gaduło! macie ~zego się wstydzie. Mieliście 

Pułkownik Mydger' był najmłodszym ciem. Uśm:echnęła się i, przytuliwszy Otóż pulkowpiCy znajdują się obecnie rację", Tatusiu, słyszyszf ... słyszysz! ... 
oficerem republikańskiej armji tej ran- główkę do twarzy ojca, prosiła, by jej w Londynie; pozwolono im po~raz osta.. - Wiatr? Nie ... w; nie miał howiem jeszcze trzydziestu opowiedział jaką historję. tni zobaczyć się z rodziną·.. - W imieniu lorda-generała, proszę 
Jat; przyjmował udział w licznych hi.. - Tatusiu, słyszysz? . - Tatusiu, słyszysz? otworzyćl 
iwach i swym męstwem i walecznością Rodzice wstrzymali dech, Po przez Zn6w dały się słyszeć stąpania. - Papo, to żołnierze! Puść mnie, 
zdobył sobie ogólny szacunek i powa- wściekłe wycie wiatru słychać było co· I tym razem wkrótce wszystko ucichło. puść mnie! chcę im sama otworzyć.; 
tanie. POwinienj być więc szczęśliwy. raz to bliżej i bliżej czyjeś ciężkie stą~ - Oficerzy przyjechali dziś rano... Dziewczynka podbiegła ku drzwiom, 
Mi~Gt()jest ponury i przygnębiony. pania. Po chwili wszystko ucichło. - Tatusiu, czy to prawdziwa hi.. otworzyła je naościez i krzyknęła: 
Có~' mu się stało? Pułkownik i jego żona odetchnęli storja?, :- Wejdźcie! Wejdźcie!... Papo! Pa~ 

Było to zimą; nastąpiła noc; na dwo- z ulgą, jakby uniknęli jakiegoś niebez- - Tak, kocha'1ie. pol To grenadjerzy!. •. 
ne ciemności i burza, w pokoju-po- pieczeńsfwa. Po chwili ojciec rzekł spo- - Jakże ~ię kocham, papo! Mów Żołnierze weszli do pokoju; oficer 
sępne milczenie. Pułkownik siedział ze kojnie: dalej!... Mamo, ty płaczesz?.. Powiedz, oddał wojskowy honor. Pułkownik wstał; 

. .swą młodą żoną przy kominku. Wla- . - Prosiłaś mnie Abbi, bym ci opo- powiedz, dlaczego płaczesz?... . . jego żona, blada, ddąca, stała z nim 
linie przed chwilą zakończyli rozmowę wiedział jaką hisforję, oczywiście, wo- - Nie... nie... moja ptaszyno, my- rzędem i starała się ukryć swą rozpacz. 
o przyczynie ich nieszczęścia. Zmówili lisz wesołą... . ślalam... o... o nieszczęśliwych rodzi- Dziewczynka patrzyła na tę scenę i ze 
rAzem modlitwę i teraz nie pozostawało - ... 0 nie, papo! smutną, bardzo nach... zdziwieniem szeroko otworzyła swe wiel-
im nic innego, jak czekać. Och!-juz smutną, tak smutną, żebyśmy drżeli. Ma- - Nie płacz mateczko, zobaczysz:'" kie oczy. 
niedługo; żonę przechodziły dreszcze, gdy mo, usiądź Miłej i podaj mi rękę· Te- wszystko się dobrze skończy ... A potem, Długi~ pocałunkiem pożegnał się 
myślała o tern. . raz zaczynaj, papo! papo, co się stało z temi oficerami? . ojciec z zoną i dzieckiem. 

Mieli tylko jedno dziecko: maleńką, - Pewnego razu trzech dz~elnych - Zaprowadzono ich do fortecy, - Do fortecy, Marsz! 
siedmioletnią, śliczną, jak aniołek, có- pułkowników wykroczyło w czasie bitwy gdzie odbył się sąd. Wszystkich trzech Pułkownik wyszedł z domu na cze-
reczkę Abbi. Podług zwyczaju, po win- przeciwko dyscyplinie wojennej: rOzka- skazano na śmierć... le swych żołnierzy_ 
"a była zaraz przyjść i pocalow8ć ich, zano im wykonać fałszywy atak na siI~ - Ach, jacy ci sędziowie są :fli!... - Mamo! Jaki papa jest śliczny! 

Pułkownik przerwał milczenie i rzekł ną pozycję, aby :Zwrócić na siebie uwa- Mamo, mamo kochana! nie płaczl zoba- jak ładnie maszeruje!' Więc idzie do fol''' 
Cicho do żony: gę nieprzyjaCiela i dać przez to moż- czysz-oni nie umrą··. Papo, kończ-że 'tecy ... 

- Z miłości ku naszemu dziecku ność armji republikańskiej ćofnięcia się pł'ędzęjl , - Chodź do mnie, moja biedna, 
osuszmy nasze łzy. Niech Abbi nic nie w porę, leC:I pułkownicy, wbrew in- - Muszę się przed tem namyślit, . nieszczęśliwa iStotko! ..• 
podejrzewa... , strukcjiJ w zapale wOjennym/wydali nim będę opowiadał dalej ... 

Prześliczna, mała dziewczynka, obia- prawdziwą bitwę i wygrali ją, pobiJaj oc ~ To zbyteczne. papO. T.~ i tak do-
(d. n.). 



ł. 

folwarkiem Thiaumoni, piątego !taś 
latawca strącił ogień karabinu ma
szynowego pod Hardau~lOi1t. Kle· 
rownik lahwca pcniósł śmIerć; obser· 
wator jest ciężko ranny. 

Z widowni wschodniej i bałkańskiej. 
Nic now-ego. 

Naczelne [)owćdz~wo t"·'.>i, '-"F!!e 

Ur~ędowy komunikat 
ausłryjacki. 

WIEDEŃ, 3-go maja. 
Z widowni rosyjskiej. 

Bojowy lotnik austrjacko-wę~":0r4 
ski, zestrzelił latawiec nleprzy;adel
ski na wschodzie od Raranczów. 
Zresztą nie było nic wazniejszego. 

Z widowni włoskiej. 

Na obszarze AdameUa. w dal
szym cią.gu toczą się walki. Pod 
Rivą i w obrębie Col di Lany, to
czyły się ożywione walki arfy leryj
skie. Odparto natarcie włochów 
na wierzchołek Rote Wand. 

Z widowni południowo-wschodniej. 
Niezmiennie. --

Zastępca szefa sztaba generalnego 
Ho eferz 

marszałek poln.y poracznłk. 

Sz:rawozdanie rosyjskiego 
sztabu generalnego. 
PETERSBURG, 2 maja. Sprawo.. 

zdanie urzędowe z dnia 1 maja. 
Front zachodni: Pod rniejscowo~ 

OAZETA~ŁODZKA 

ścią Pulkarn (21 klm.) napoludnie od _ . chala. K!. Jerzy jest porucznikiem ma" 
Rygi. artylerja nasza ostz:zeliw~ła. z do- rynarki angielskiej. . 
brym skutkiem baterję meprzYJacI~lską. Wiełki napad bsadyCJd. 

Artylerja niemiecka. ostrzełtwa~a D. 19 li. ffi. w Patereburgnkunitan fa-
dworzec kolejowy i stanowIsko w oszan" bryki amunicji, Plustuw, niósł -400,000 rb. 
cowaniach mostowych pod UexkO:U. W dzielniej' Wyhr.r!'kiej napadło nan 20 11-

W dolnym odcinku stanowisk pod zbroiony,h h~nriftÓw. którzy gt' z!lstrzelili,8 
Dźwińskiem ogień artylerii naszej wznie-- petem zlIt'zęli gtr,,~hć do lm.schodn5ów, fle-
cił pożar w rowach p~ludnio:wy.ch, _ h'f srh,<t nhiwie n"it>lł.,:lłę z p\enię'ismt Zl'fl-

Na południo-zadiod od l~zlora Na- u";U ~:ęiko 4 noi!ejanfów nra,,: idlkn' iołlli~., 
rocz próbowali niemcy ruszyc naprzód 1'7Y, pOl!ZBm ukrJii slę v:r llizarelliay gdzie ich 
ze swych rowów, musieI~ jedna]~ .pod .0'" OŚ3ClIył oddziuł żołnierzy pod komendą na-
gniem naszym cornąć ,Się pOspl~szme. czeln:k'l mia@b. 

Nieprzyjaciel fl:zyr;rofme .u~llO'.vał B:,ndy~i sHni~ się ż:tharykai}owi'lIl i 
ze wsz'.'stkich stron atakować i7.'l€S C?ro- l.l:r::o;laIi '1:> lihiegfliącycb. Wb<izs ~.'leci1y 
miakóv; (6 klm. na porudnio-wschóc. od 'ió 'lnn. 'T!!;:ti'irvm i:lb 'idn.'on!il ban-
dworca kolejowego Olyka) za ~ aźdym dr:'~ G hi ó"m i':)?lłf "'e J8'ie, dwaj bandy" 
jednak razem był on odp~rty ogt;i~m et ;;ię zMtr7~ltH. & jeden zd3łał UCIec. Przed 
naszej al'tylerji, piechoty 1 karabmow ob-Iężeniemkllkun'lstu baudytów uciekło 
maszynowych. z csęŚCill pieniędzy. Nara:sie: v-iłJe nikogo 

Front kaukaski: Posuwając się w nie ujęto. 
kierunku DiarbeKlru, kozacy nasi odrzucili Sledst~{} ~r{)w:.\dzl ks. Obolenaidl. Arf!
energicznie turków w kierunku zachod~ 8Zt~"iłl!Q kilku ':i)~~r!iik6'P' lt ~9j f!tbryt:ł~ p;J-
nim. rlejfz,h\\";;b Ił wsr:ó,t!ćb:,.ł. 

W kierunku Bagdadu również od
rzuciliśmy na zachód silniejszy oddział 
nieprzyjacielski i zabraliśmy mu część 
jego artylerji i liczne skrzynie z amu
nicją· 

R 0. Jr ł OjmnhOSC. 
Książęoe zaręczyny. 

Jak donosi londyńska ,.Daily Chro
nicle" wkrótce odDędą się zaręczyny 
Jel'zel!o ks. Batfenberskiego, syna admi-
rala floty ang:eIskiej, Ludwika ks. Baf.. 
tenberskiego, z księżniczką Nadieżdą.
c6rką wielkiego księcia rosyjskiego Mi· 

Prz:ymusowa licytacja. 
W pi~tek, d. 5 maja, 1916 1'. !'łr·rzedam 

prze,> 1 cytat:ję savz ta gut-ńwkę: 
1) u gad;;. 91l, rana przy ul. Placowaj 

Ni.'. 11 - 1 'll1l9Z'ylH~ do szycias 1 komodę, 
1 l;mpe i t. P-i 

2) -o godz. l1 lil przy ul. Pioirkowsldej 
Kr. SI-rozma'ta ;kołnierse fntnane, mnfd. 
lwł:deue męskie ~ i błamy, 1 duże lustro 
z sz'.fką. 1 kontuar il półki li szafą wy
gta ';n:twą; 

3) o godz. 12 w południe przy ul. Dłu
giej Nr. 61-1 pianinu. 

Łjdź. 3 maja 1918 r. 
CYNKA 

I{omł!;srz 8~dl)wy. 

Nr. 122. ~ 

Prz.musowa licytacja. 
w pi!jtek. d. 5 maja, 1916 r. sprzedam 

przet UllytS.aj9 .. zaraz fiił gfJtówkQ następują-
ce frJledmiety: . . 

1) o gous 91J'J. rano przy ut Drewnow_ 
skiej Nr~ 9-1 Blafę do ubrań i b:eliany, 2 
sakwojaśe i 2 krzesła; _ 

. 2) l) g;)dz. 9 min. 45 przr ulicy Ale .. 
k!umdryjskiej Nr. 13-1 torbę skórzaną. 1·1u
lltro, 1 futru męskie, 1 skrzyp t! e; 

3) t) godz. 10 rano prsy Sbrym Rynku 
Nr. 6-1 fam~ wiszącą. 1 I!ll:af$; 

. .4} o godz. 11 przy ul. Frllnc:szkańakif'j 
Nr. 15-2 kosze do podróży, 2 futr!ł męl!ki~. 

5) l) gOdło l P;!l przy ul. NowomiejskieJ 
1:r. 21 -l i:i~t'>-o 2: szafką; . 

6) (\ \!. 11 tn. 45 pr1.1 ul. Nów!lmiejsk:e} 
Nr. 12- t worr'k cukru, 71 ps{'zek papieru; 

7) o godz. 1'182 po pał. prsy nłlicy 
Średniej ~r. 78-4 kroWJ; 

8) ł) Rod", 1 po poło przy nI. Konstant y_ 
nowski:!j :-;1'. 7-2 "l"ę'OM 'll3:1e. 6 wlłl~óv' 

9) () I!nd~. 1 r":l. 1.5 ;0 pol. prsy ulicY 
Komt!ł'1tj!low!'!kiej Nr. 59-1 maszy!lę dQ 
kraj!\nlfl., l ms.szy'1ę do filcowania ł l pra'ę; 

10) (} /."End!!. 2·e; przy n!. Alekaandrow. 
aldej Nr. 17-1 szafę do ubrań i bHizny 
i przy ulicy Za wadzkiej Nr. 29 nrz'łrlzenie 
sklepu fryzjerskiego. 

GORGOLEWSKI 
KomIsarz sądowy w Łodzi. 

Kurs rubla, 
BERLIN, :5 maja. 
100 rb. = 180 marek, co odpo

wiada kursowi 55,55 rb. za 100 marek. 

Ofiara_ 

Na Tow •• Uczelnia# H. Kros składa 
5 rb. 

t Benefis Józefa Pilarskiego i Piotra Woskowskiego u. 
w Sobotę. do.6-go Maja 1916 roku Początek o godzinie 7 i pół wieczorem 

(Cegielniana 63). 

B:l,:,'y do nabycia w Cukierni Gos~';~

sl.;il:::-o, w d. zaś widowisk _. w kasie teatru. 
. U AkJ J ICZ 

,. SEtDENGARY , Sosriowice 
Przedstawiciel J. Kl'y~Z2k .. 
Dostarcza hurtowo i detalicznie. 

FBi!!. w Łodzi uL 
Piotrkowska. 1::1. 

Ar-łyku.ły techniczne; Ar'i:ykuł"y kosmetyczne i toaletowe 
CC--""".'" Gin. K'edf' Tar-ulU Cvn-kwais I Mydła tO.:lle"owe i do prania POCll.odZen!a 

...... '1~_1,., !'-'. lo ~l .. ~~u'7'J ~~~... ~ I f;nn zagranicz. P!!dr~" Le.ich:tera, K;:lodermę, 
Li:;.:;-;:o::. f:u;men. CynKwaJS) .ek.::rę sm O-l Krem Kalodcrm~, Kalod:r.t, Odo!, Syndeti-

lowcową. 1\On. SLczotki CO zębów i sZNowania. 
Past",_ do obuwla nERDALu 

Q,dzir;y timowe od 9 - 12 przed połudnLm i od 3 - 7 po p'!łud!1iu. 

~ ~ z c;; """" liIIIIIi:I!!III_.mm_mmrlS!łi:i!f:! 

Sztuka N 4 a~tacht H~ Sienkiewicza. 

Specj~Hsła 

Dr.. L P RYBUlSK; 
ii~ba Południowa 11& s;: róg P'lOfrlmwskiej 

(borany zewnełrlne i wImw 
Leczenie elekttyc:znośd~ elektroUzą {usuwa-

::Ie szpecących włosów, 

Pr.ryjmu}e odB-l t.oo 4-9. Pł.nle od 5-6 ,!>:p. 

chorób zębów i jamy ustneJ. 

o .mrk. 
ofiaruje temu kto wskate sprawc6w napa
du na mnie oraz :zrabowania 14000 rb. w 

llramie d. M 4 przy ni. Milsza 
MAKS LITTAbER 

Kantor wymiany (P i o t r k o w s k a Nr. 65) 
(dyskrecja zapewniona. 

ZOfjqd StOW. WłaŚcicieli łłierucbnmoścl m, łodzI 
uł. Krótka .M 9 

zawiadamia swych członków, że od dnia dzisiejszego przyjmo\\'ane są udzia
ły Kooperatywy Kredytowej określone w myśl zatwierdzonego Regulaminu na 
rub. 100-2000 z każdej nieruchomości. Powyższe udziały można wpłacać do 

PierwslI:a I + eftiańska lell·' + 
te .... az Miko-łajewska S3róg Ewan-I L Q K L gieUddeJ A 

N.:jlepsz:e ZĘBY sztuczne ł plomby 

.. Lecz_en
lllllll
ie_flo_m.eoP

Illllll
8t_YC_zne._Od.9.r •• OO.6.W.iecz., _ 

I 
Kasy Stowarzyszenia przy ul. Krótkiej ,NQ 9 w godz. od 5-7 po południut 
lub też do Banku Handlowego (ul. Spacerowa N 15) od 10-12-ej rano. 

Na wpłacone udziały będą wydawane kwity tymczasowe, które \v na
stępstwie na stałe świadectwa udZIałowe zamienione zostaną. .... ----BB----------.. ER __ .. ____ Bm~~ ____ _= __ BD ____ &a ... 

otwIera nadchodzący sezon leczniczy pod. kierunkiem. lekarzl specjalisty z v,arszs-wy. 
S!Jdki lecznic1óe Zakładu: klłpiele mineralne i mułowo. mechano i elektroterar;ja, 
hydropatja. kIwiela s:!:onee.zne i powietrzne. CENY NISKIE. U trzymanie znacznie tań
sze nit w innych stronach kraju. Dojazd przez shcję Kielc e. lub sta.cję kolei gali- , 
cyjskicn l-3zczucin, sklj;d 15. wiorst do Solca. Informacji .Ud ziela. gratis Z&rz~d SOlCS'Jj 

POCZ'l'A STOPNICA obwód Bnsk. 

~ )2{7i5ffMó~ AFtr:~rWk ltl·1Mru"1Wf :t(tlm " 

Szkoła kroju i szycia Apolonji Kopydłowsldej ul. Piotr. 154. 
Od dn. 1 i 15-go maja rozpoczyna się trzymiesięczny i półroczny kurs nauki kroju i szycia i rob6t ręcmych 
za opłatą ~ -ch rita l;; miesięcznie. Nauka mieneniaf pasowania i modelowania. Kurs nauki kroju domOWego 
5 rnb. Po skończonym kursie ucz~nice otrzymują paienll:y. Zapis uczenie codziennie od god •• 10 do 2 p.p. 

Sprzedaż fasonów papIerowych. 
Oraz Szkoła robót ręcznych, haftu bialedo i kOlorowego, nauka kroju i szycia bielizny. lIJ'da!ę 

patenty .a naucz}'cieh.i robót. ..... I' 

lekarz Dentysta 

Janina IOmaSZBI!ka 
powróciła 

ROZVJ1\DOW SKR Ng 4. 

Rkuszerka 
R. PJPIKOWR 

% dypL Ces. Akademji VI PeŁersbttrgu 
praktykująQ 2S laL 

ri 

ut ANDR.ZEJA 89 m. lO, udziela porad 
przyjmuje chore od 12 do 5 po 9. 

Kantor i skład przeŁwor6",,' chemiczno 
01eje i STTls,ry 

firmy 

l Hvśłibfłnkiego. łÓDź, Z łI Uf Ił d Z k fi :~ B, 
ZnajdUje :>ię przy ulicy .idzeiJlł.k~~ 1'8. 

Tamże d1)stać mołm~: oleinę i !)'7i;)J 'li"1jłn .. 

Sąla Zajęć. 

L " U d · ł d "iwieży transport Nauka wnylrl:kicb. robót ręcznych, haftu Wałe-

O S Y l Z l a ~r o W tl >J (3 ·h lIf" h KanI I ) ~o~~~~~~~;s~:~~.*'z~~iu~~~=.·~ ~~~Z:i~ J ~. iUl'WV D B .180 B, _ pl_U ~ie. Plotrkowska.S4. A,. l[opyłliłG .. sxa. 
Loterji Berlińskiej łf li WMJ Ił i II ~i 

Ciągnienie od 6 - go do 31 - go Maja 1916-170 roku. i inZnYaChWrYab,dzpo kce:achStlnlllar. kODwan.,}.cehlWnSałładz7ie. ryb. M Y Ł Q. 
Każ~y drugi los wygrywa. Uf w.. • 

1/8 Mk. 25 - Vsn Rb. 1 kop. 60. z .~. "'nJlrT"''''' 
d SZaClIlll>retn ĄZ{.tSv<>.... ~at 6D ~op h t t -.-

o nabycIa w Kantorze Wymiany i sprzedaty losów UW AGA: Za hriefoBć ryb gwarar:tuiemy. en SamOiIe'wic'2Ia ;:'::łJi-o!t-:::ł 
Jana Hanemana w łodzi, Piotrkowska 12. FrancIs>:kow .b.aniewli.ll:i6111tl :~lldZiQnO plo!iZ- Anna. Forczyliska. zgubna plloSZport nietnie~1I1 

port niemiecki wydanY' przy at Suwalskiej {} _ wyd3ny prz nl Spacerowel14. 

składający sIę z IS-tu pokoi. dwa mieszkania-łą
czące się; całe pierwsze piętro z dutą salą) do wy
najficla od l-go Maja. Wiadomość Nowy Rynek 2, 

u właściciela domu. fl' AJ A' A' A' Meble IlO\HI i używa-M.. " .. .. .. ne, w dużym wybo--
na, Mika. metaJ:owe. wózki 1 welocypedy dzie
cięce, W&ll1ly, krzesŁa wiedeńskie pierwszorz~d. 
nych fabryk - poleca najtaniej magazyn mebU 
Władysława RomiszewskIego. Piotrkowska 116. 
I piętro front •. 

A A 
1\ Maszyny do §Zycia z licytacji łom-

a • ~",\. bardowej tanio sprzedam. Brze-
zIńska W. Placek, 

AU$trjaCltie tytuule. !1ście tytuniowe, cygara 
l papierosy poleća hurtowo i deta.lic,;nie S. 

. NowińJl;:i, Piotrkowska 145 w podw6rzu. 

Akuszerka prJ;yjmuje chore udsiela porad, bie
dnym ustępstwo. Piotrkowska. 223 m. 25. 

Biuro próśb ~;~ ~redorffa. l' rotrko--

Biedna wdowa Konstancja. R8:biltowska. (Lipo
wa 12) kt-óra zgubiła podcUI! pochodu port

monetkę z nfewielk\ kwotll pieniędzy uprasza 
znUlUtcę o zwrot pieniędzy. 

piękne peleryny męskie tanio 'Piotrkowska 145.341 

Panna sbmnyCh: wymagad. :& wprawnym ch .. 
l'akterem pism. i znajomośoią polskiego ł 

I niemłeckiegQ Ję"Y
ka PO. lrzebna zaraz. Oferty 

pod L ł s-acs '" Adm. Gazety Ł6dz:. 

fł>wery do "pT20edania. .RsgOWd.IC8 2 ;m. 16 t.~ont 

Tralki .kute lu.b lana nawet; u.żywane nabędq. 
Oferty ". Adm. G. Ł. pod .. tralki-, 

Z powodU 'Wyjazdu IIprsooam magiel w dobrym. 
stania ul. Długa 19. 

Zllg1n!;ł chtopit;« S-letni. blondyn, wt()fiy .krót
ka o8ttZyton'oł, llbnmy ;gr narna paletko l 

c:r;6rwony ka.pelusik. Adres rod:r;ioow: ul. 'l'arga-
~ n 2& Bielińsey. 

-R,edaktor i wydawca JAN UR.ODEK (m p. Przejazd 8 
Na mas~e rotacyjnej w tłoczni JANA aRODKA Pn:.ejazd g. 



ROK v. 

Prasa holenderska o, Anglji. 
Blohdawybrzeiy morza Niemieckie

go, ów atut w rękach angielskich.· daje 
si!;! boleśnie we znaki nie tylko mo .. 
narchjom niemieckiej i austrJackiej, prze
eiw którym jest wymierzoDa, ale równie~ 
dotykaitlne panBtwll, przeciw którym 
zasadnicze polityka. czwórporotumienia ża. 
dnych wrogich Jlamiarów niema. , 

Nalezy tn prllledewszystkiem . wymie
nić Holandję, która bodaj że najbardziej 
ze wszystkich państw neutralnych ucier~ 
piała. na wójnie, gdy&' jej położenie geo
graficzne oddaje ją na łaskę i niełaskę 
z jednej strony Anglji, I drugiej zaś Nie
miec. 

Pierwsss szczególnie skwapliwie ko
rzysta Pl swego przywil",ju dokuczania Ho
landji, i, choć bezpośrednio nie chce jej 
zaszkodzić, szkodzi jej znacznie, uniemo· 
żliwiając wszelkie dostawy produktów ży
wnościowych i surowców, jakie Holandja 
mogłaby uskuteczniać. gdyby posiadała mo
zność swobodnego handlu z reszt~ świata. 

To też opinia publiczna, a wraz z nil} 
i prasa protestuje nieuatannie przeciw 
gwaltom angielskim, stara się prote-stem 
tym zaznaczyć BWl} zupełnll neutralność i 
pragnie wydostania si~ z pod przemoinej 
j mocno niewygodnej opieki. 

"Nieuwe Rolterdamsche Courrant" zaj
muje wobec angielskiej polityki stanowi .. 
sko nieprzejednane i w jednym z oata
tnich swych numerów zamieszcn nastę
pująca słowa, pełne goryczy i sprawiedli .. 
wego oburzenia: . '. 

"Cóż wreszcie pozostawiła na.m An
glja z naszej dawnej niezależności eko.no
micznej, któr~emy si~ tak byli szczycili? 

Listy nasze, nawet te, które zamie
niamy z wlasnemi kolonjami. poelegąjll su
rowej celizurze angielskiej; zresztlł mogą 
by6 tylko o tyle doręczane. o ile !ąsiedzi 
nasi Die zech·~fł zatrJ!<ymać statku, pozosta
wiając korespondsllc li) U siebie. Surowce 
wydzielają· nam w śmiesznie nikłych Ho
śeia~b, któremi bynajmniej przemysłu na
szego zaspokoić nie możemy. 'Nawozów 
Bztuc:tl1ych nie otreymujemy, wobee czego 
:rolnicŁwo z dnia na dzi0ń upada. 

Gdzie~ więc !lam6dzlslność, skoro 
hf1.udel Ull.Iill!!f przemylIł i rolnictwo znajdu
ją się pod cud."!~ kontrol=ł,częeto dziala~ 
jąeą wbrew liilBl!iJ'ID żywotnym iutere8om~" 

Głos wspomnianego organu, który na· 
leży do pism, posiadai!\cyeh pewien auto
rytet w sprawach. polityki zagrani-cznej 
swej ojczytn,r, nie jf:'st bj na.imniej OdOSOH 

bnionym fakwm; przekonanie. ii Anglja 
działa, świadomie wbrew interesom Holan
dji, oddawn~ tl'je tam i coraz now!zycb 
zyskuje s"·bie zwo!Anników. 

A N ON S. 
Nowela P. R. 

Mr. James Cotterell,azef firmy Cot~ 
terdl; Jacboa ł S .. ka, .. bejnał zdziwiony 
o(f stóp do głowy młodego mężczyzn~, Ito h 

jąC€go przei nim z enplu} w ręku. 
, .No Qobna. Oiesl!'Y mnie bard11o, że 

pan ma do mnie zauf .. uie. Ale. rosumie 
pan ... " \Hkual Da 8lłsisdni kantor główny, 
gdzie klek~tl:\ły muzyny de pisania i prla
wija.li się komisanci, ..... ja nie mam wiele 
czasu. Niec~ pan będ:rie łaskaw powie .. 
dziee mi, cfege pau Iłobie iye,y". 

. Mhlt1zie.niec spojr:tał niech~tlłr8 na 
skrzętną pI'20C~ VI łł~lłiednim k8nłot'e~ 
przymknął drzwi. odatchłlął i pr.y'ra.ł w~ .. 
selu!!! min~. 

Spojrzał po Mhie, n~ 8WO';',) spodnie 
wy~zarzałe i ga Itrót!';N i nil Iiludut, u któ
rego brakował~ guzikA i którego wyłogi 
były wytarl9, że as się Bvdeciły. 

'/lA. wi~a ... ? &agadtl1łł nie'eiCR"plhrie 
mr. Cottilrell. 

Miody cdowielc spojua,t na nitgo 
z miną j~ł{'l~jur,rz,:,"mj"l~1.~ i rz~kł: 

"Niech mi pa.fl p(ł.iIe~y dz;ell1i~ć de
larów·. 

Mr.",C0ttereH ści'gnlj,ł ul!w,jll.kgd,by 
cncfał fi V"Z{1'-'l) Ć, wi.:;źS ł .~ee do kies3elli 
i ZIŁCZ0J mu Elę ciekI.\',\ le przypatrywsć. 

.C\} pas E,{lwiild';;? Z3.)!yt'1ł, utiaj~cf te 
flie d<),ły,;.nd. "co p,m Babi" życ~.r?· 

.Dliai{~ć &Olal·ów'", odrzekł tamten 
TakonieZJ1il". 

Mi'. CIJtterelI pokiwał głowę. "Dzh'
sięć dolarów pau. chile? I na co one panD. 
potrzebne?-

,. Cheę zarobIć dudo pi-eBi~lł·8'y" o.pe
w·iedział młody eutłowiełr. 

Kupitlc !!Bth, kjw.~ głow, •• To chwa .. 
f~bne. ai.a i~kl} g.'Raraoi'ł d4fe mi pll na 
_8 pien~lłd&~t· 

. Młody ·ciłowft')k wZnlłłęł r.,amiłnaml 
• rzekł z j:)8Wuą damą: . 

.Gd,\im ·mer:! dać IWłlmuJt, me 

aadatek da,,G:azeły Ł6dzkiej" 
CZWARTEKC4~JA. 1916 ROKU. 

. Szczególne oburzenie· wywołało lIl';; 
danie rządu londyńskiego oddania pod. la·' 

. dunek angielski trzeciej części ()bj~łqścl 
statków holenderskich. "Vaterland# wYra
ta wobec tego przypuszczenie, zupaltlie 
zresztą u3asadnione, iż i Niemey mieliby 
wobec tego prawo postawienia identyczne..; 
go ż~danj~l. a wówczas samodzielność fb):y 
niderlandzkiej zrówna się prawie lłla
rem. 

.. Narażeni tedy jesteśmy na niebez
pieczeństwo; Iftóre uwidGcznia si~ W1lB
Bt~puj~cym przYPu$zczeniu: okręty, uzywa .. 
jące węg~a niemieckiego, skonfiskuje na.m 
dowództwo marynarki angielskiej i od·wt.o
tnie-korzystają.ce 1 węgla brytań8ki~9 
uważane b~dll przez Niemców jako okrt~! 
nie nentralne, a wobec tego stosowaną ~ 
dzie wobeo nich straszna. broń łódek pod'"!' 
wodnycb. 

Wobec powyźs~ego stanu rzeeU, 
oświadczenie ąmbasadora angielskiego 
w Hadze. spowodowa.ne alarmującemi p~
głoskami, jakie były Bkutki",m konferen-cji 
paryskiej, oświadczenie, zapawniailice(ł 
niezłomnej woli Anglji uczynienia wszN'; 
stkiego. co mogłoby siQ do utrwalenianellot 
tralności Holandji oraz wBmolmlenia i -ą'ą. 
cieenienia węzłów przyjllźni, jakie oqda .. 
wna między obu państwami egzystuJ!\. B1S 
moze posiadać istotnego zna.czenia. 

Ostatnie ządanie rZl\du angielskiego 
może być ochrzczone tylko imieniem b~'.:' 
czelności, która pragnie albo znęcaćcsiip 
nad Holandją, albo tei zerwać 2.upetnil~ 
stosunki między obu państwami.. .. 

Pozostają nam tedy dwie ewentll&lnq.;. e 

ści, które z równą siłą chcielibyśmy od· 
rzucie: wmieszanie si~ w wojnę światową, 
lnb zupełne zrezygnowanie :6 handlu mor
skiego na csas toczllcej sl~ wojny. .. 

Nadzwycsaj trafne uwagi O stosunku 
Ang~ji- do Holandji zamisszc!6a "Nieuwe 
Courrant". wychodzący w Hadze .. Przypo
minlLoIl przedewsaystkiem ostry ton noty 
holenderskiej. skierowanej na rozkukró:' 
lewski w dniu 11 marca 191ó r. dorzą~u 
angielllkiego. Nota protestuje głównie prze
ciw zbyŁ szoroklemu·· pojmowaniu słowa 
Iłkontrabanda", używanego w traktatach i 
w prawie międzynlll'"odowem; chodzi o to, 
iż Anglja podniągn(lła pod pojęcie kon .. 
tl'abandy towary, nie majl}ce żadnego prze'" 
znaczenia. które mogłoby szkodzić aljan" 
tom. lecz będąca jedynie pochodzenia nle .. -' 
mieekiego. Nie przypuszczano jednak na
wet wówczas, iż węgiel niemiecki może 
stać się równIeż kontrabandą w oczach 
aUlI:ielekich, skoro nie jest on ładunkiem 
frachtowym, lecz środkiem. zdobycia sUy 
lokomocyjnej. 

W konklu.zji strssZ611(:mego powyżej 
artykułu "Nieuwe Courrant· przyłącza siQ 
y-upełnie da twie.rd7enia .Handelsblad'u". 

l'otrzeb8wałbym pana, pOBladłbym do 
Union-Bank-. 

MI'. Cotterell uśmieehnt\ł się. "To pra· 
wda. A w ięe pan chce pożyczyc odemnte 
dllłielłi~ć dolarów bez gwarancji i zarabiać 
niemi pieniądze. A kiedy myśli mi pan od .. 
dać te dzieslęć dolarów?-

Młody clłowiek uśmieehnąl sif2 Z wył .. 
!zośeią. 

IłPlln natur!\lnie zarobi razem ze mną. 
Oddam panu !lie dziesi~ć dolarów, ale 
pi~ćdzie6i~t. Od dziś za tydzień oddam 
panu pięćdziesil\t dolarów". 

.Hm. A czy woloo zapytać, Baco pan 
obróci te dziesięć dolarów'? 

Młody człowiek spojrzał ciekawie na 
plakat "White Star Line" , wisący na ścia
nie w pięknej oprąwie. 

.Chc~ podać ogłollzenie", odpowie. 
d.i~ł wre8zcie. 

• Ah, ogło!zenie?" powtórzył mr. Cał
terell, r.pan ehce si~ anoulować? I gdzIe·? 

• W Hersldaie-. 
"Tsk, tak. w Heraldzie. To pt,me pi

smo, A jakaż b~dLie treść ogłos.zenia?" 
Młody człow.iak załołył l'tce w tył 

l rzekł chłodno: 
Jt To już m9ja tajemnica hndłewa. Pan 

jut moim cićhYDl wspólnikiem. gdy t pan 
dajesz kapitał bez w8półpracowniotw~, A 
więc nje możesz pan mieć preteosji dQ 
wglądania W mfrje interesy handlowe. 

Mr. CotterelI pokiwał głową. .Nia źle 
pan mówi. A jeżeliby pieni,dB6 p.r~epa
dł,?-

Młody człowiek spojrzał z miDIł obra
tOIlI!. 

.Każdy kupiec l1lytrojs- rzekł z ·pe-
Walł wyższością. . 

SpGlrwał na zegar, stojący na komin
ku. i zabierał. się do ode}icią. 

kt.óry uważa. iż górniczy przemysł nie .. 
. mlecki snajdzie i ta.k zbyt na produkowa .. 
ny . w~giel, wobec czego żltdanie Anglji, by 
H?landja zrsekła Bj~ używania w~gla nie .. 
mIeckiego . jest jedynie wymówką, pod ma
ską której kryje si~ chęć zniszczenia mor
ski~go handlu Niderlandów, w najlepszym 
l'aZl9 pragnienie, by drobny ten kraj uczuł 
na. sobie żalalUią pięść Iłllsiads, przelq,kł 
si~ siły jego, a więo juz nadal postępował 
w myśl żądali jego i plaaów. 

Rząd holenderski jest jeszeze jednak 
dość silnym, by przeciwstawić się podo .. 
bnym zachciankom AIlglji. które w rezul
tacie mogą bardzo zaszkodzić Niderlandom 
zarówno pod wzgl~dem politycznym, jak i 
ekonomicznym. . • 

Szczególnie wyróżnia się pod tym 
względem minister rolnictwa Posthuma, 
który jest jednym z projektodawców przy
jętego przed kilku tygodniami przez par
lament baski prawa o żegludzt'i prawo 
to umożliwia rządowi skoncentrowanie 
w swych rękach godności marynarki ho
lenderskiej, której dotychczas wielokrotnie 
uchybiano· wobec małej energij kapitanów 
poszczególnych okrętów. 

Zadue towarzystwo ~eg'ugi morskiej 
nie ma prawa odprzedawania swych okrę .. 
tów zagranicy bez zezwolenia rządu; okrę .. 
towi nie wolno wypływać z portu. skoro 
dowódzca nie zobowiąże się do ścisłego 
wykonywania wszystkiego, co mu rZl\d na
każe. 

W rzeczy samej jest to jedyny śro
dek zaradzenia złemu; znajduje on zre
Bztlł wielkie poparcie wśród sfer zaintere
sowanych nawet za granicą Holandji, głó
wn:e w krajach neutralnych. Najbardziej 
interesują. si~ Całll til aferą dzienniki 
szwedzkie, które w połoteniu Holandji wj
dzą pewną analogję do położenia własne} 
swej ojcz1zny. 

.Stockholms Dagblad" np. uważa. iż 
Anglja. nie może dostarozyć dawnym swym 
klijentom potrzebnych ilości węglu, gdyż 
sama takowego nie. posiada, jednocześnie 
przeszkadza krajom neutralnym w ich d%
żeniu zdobycia węgla choćby od Niemiec, 
grożąc im konfiskatIł. skoro węgiel ten po
cb-odzić będzie fi państw centralnych. 

l ZIem . polsklcb. 
Z Warszawy. 

Uroczystość obchodu narodowego roz
poczęła się nadzwyczajnem p06iedzeniem 
Rady Miejskie; w Ratuszu o godz. 8-ej, i 
wmurowaniem tabliey pamiątkowej, w ogro
.cizia botanicznym. Msza polowa w ogro
dzie była uroczystością ściśle uniwersyte
cką. O godz. 8 rano pr:tybyła do ogrodu 

Młody cllo~iek uimieehn"ł siQ I rsakl 
kłaniając się: 

.N821ywam się William Hone,.dew R
• 

.,A adres pański?" 
•••• no, dajmy na to: Wielka serpen

t)'na w Parku Centralnym, druga aleja bo
czna, szósta lawka na lewo, prawe miej
Ice narożne. 

MI'. Cotterell ahrząknąl. 
.Pal! właśnie mówi.ł, że musi Pas 

iść do domu, a wi~e to był tylko pre
tekst?" 

• Cóż znowu· odrzekł młody człowiek 
urażony. to była całkowita prawda. Ja id~ 
z t,d prosto do domu". 

"Pan powiedzial, ze musi pan teraz 
iść do domu. Jednak w takich pańskich .•• 
warunkach m\s&1łkauiowych zapewne panu 
wszystko jedno. czy pan pójdzie Baras czy 
o półQOcy· • 

.Przeciwnie" odparł Honeydew. "je
teU pójdę sara., znajdę swoje miejsce 
wolne. później moie juź być zajęte". 

• No t~ tob! byb straszne" kiwał 
głową mr. CoUerelI. 

WllWdł koal.ut, PIIYDOBqO sporo li· 
sUw. 

. .Oto póesła i kilka Cieków do podpi. 
aaaiA" i położył ()b8Z8l'~ korsBpOndeo.ejQ na 
utbowem biuku, 

Hr. Oatterel otwersył kałąmf rz i WZilłł 
pióro do r~kf. 

• A WifJ6~ clym"., prosić ... • 
Kopiee Bieeierplhrie .j~gnl\ł do port

felu" wyj~ł z BiQge dwie nety piQoCiodolaro
wei podał przeJ l'tlmi, młodemu człowieku

, wi •• 1. wi~., VI imiE) Boje'", 
.JeSloze }elino" rsekł William Boney. 

dew, "b~d'il potrzebował pańlIkiego kantoru 
Da godzin. u/annieR

• 

• Musz., iść do domu. A . wl"", nie ba
clte prożnyeb słów, cay moR prosie o pie. , 
nf!ldze?- I wJeiągnl}ł ~kfl. 

Mr. CottereU· l'Z!leił: okiem n.a jep 
lflkt Bie hardz-o oaJBą i riUt oe4 .. ga.i~ 
.i~: 

. wA to l!lS 001 spyt:ał kupIec !dllmio~I" • 
. . .Ai8"J'" tu prz.:;jmewać pos.yłłd pisfł.tę .. 
żn",,~ą.łk pBD nIe bądziit mmł Aie 1,rff· 

, cM. t9$1ł, jtt!fe-U e2e będą tu lIdrHOwane? 
.A j~Jde godzia, paBU po trteba e dla 

pa~laco~łere8u1 
• Wen, CIf Dł9gł ,Dajpimr 1pftU, 

• klm mam d~ c~" . 
.Daj.my o.a to, co dliei H uiewi~j 

40 dsłeJtfł"ł rano"'!· 

.N! 122. 

młodziej uniwersytecka, przedstawiciele 
stowarzyszeń i innych uczelni. aby wysłu
chać mszy, odprawionej przy ubranym 
kwiatami ołtarzu rrzez ke. SzlagowsJdego. 

Po przemówieniach ks. Szlagowskie
go i dr. Brud2ińsk;ego nastąpiło edsłonię
cia pamiątkowej t:łolicy, wmurowanej w je. 
doą II nisz kapliczki.Plyta z ciemno-wi
śniowego szydł'Jwieckiego piaskowca nosi 
prosty, krótki napis: 
.Pamil\tk~ Konstytucji 3 lriaja 1891 roku 

w 125 rocznic~ 
uczcił 

Odrodzony Uniwersytet Warszawski 
MCMXVr". 

Równocześnie o tej samej godzinie 
rozpoczęło aię uroczyste posiedzenie Rady 
:Miejskiej. 

Punktem kulminacyjnym było prze .. 
mówienie pl'szyde'lta ks. Lubnmirskieg,o, 
który podkreślił doniosłość prze;:ywanej 
chwili. 

Po posiedzenu udano się gremj:\lnie 
do Katedry św. J 1\113. Tu punktu'.>lnie o g. 
9 i pół rozpoQzęło się uroczJste nabożeń
stwo, celebrcwune przez J. E. ks. arcybi
skupa K!\kowskiego. 

O godz. 11 rOBpo!lzął się po~hój. 
Otwarła go mlodzież szkolna wszy

"tkich zakładów naukowych. 
Na~tępnie duchowieństwa wszystkicb 

wyznali. Str,iŻ ob}Watel:I!l.a z 1;8. Rad~j wit· 
łem n,. CII",IE', Zarząd miasta. Warsl!3.wy i li. O. 
z pre~1,łentem Zdzillławem IJubllmirskim. W 
dalszym cil\gu K. O. m. PrB'l;i, R. G. O •• Ko
mitet ohchodu 3-go maja. Komitet kwesty 
majowej, grupa słrounictw politycznych, Pol
ska Mt.:derz Szkalu, weterani II roku 1863. 
witani e'";tnzjastyoznymi okrzykami; gmin. 
~ydow.b. Tow. kredytowe i ubezpieczeń od 
ognia, Stow. właścicieli nierurhomośei, Cen
tr .. lne T.J'.v. Rolnioze, Muzeum handlu i prze. 
mysIu. łi~.d każd" grupą powie~a satandar 
o barwach i emblsn:llltauh narodowych. 

Btra~ ogniowa 15 orkiestr!!!. następnie 
stronui~twli polityczne w liozbie szesnastu, 
za nimi przedstawiciele redakcji, TilW. lite
ratów i dziennikus! oraz Kasa literacka.. 
Cechy wnrez/lwslde z ohorągwiami, sztanda
rami i odzuakami ceohowemi, reprelllentaoje
lłogotowia ntunkowRgo i LIga kobietpogo .. 
towia wojennego. 

Dalej post~puie 1s stowarzysseD kobie
cyoh 15 klubem. wioślarek na. czel~ przybr .... 
ny~h w swoje barwne mundury. Ztł niami idą 
iostyłllcje dobroollynne. 

Towarzystwa sportuwe, zrzeszeoia la
wodowe ispołelllne oraz stowarsyslenia han
dlowo-przemysłowe. Zamykajl} poohód IIkauct 
i l!liel'liozouy tłum pabliczności. 

Peohód przeohodził udekorowa"sml uli
cami: Krakowskiem Przedmieściem, Nowym 
Swiałem, Al. Ujazdowskie mi, Bagate11ł i Mar-
szałkowską. . 

"A.n righl. Kiedy pań SBOIałe prlY
chodliót-

,.Zaraz panu powiem. Dzisiaj jest po
nledslałek. A wi~G lir czwartek rano·. 

.Niech będzie. Mołe pan to pracowa6 
prly tym małym stoliku naro~lIJym. - Spo
dziewam się, panie Honeydew, że interesy. 
które pan bfJdzls robił, s, .fair", czyste ... • 

'l'amtell wyprostoW'ał się •• Gdybym nie 
hył 18W811a .fair" panie Cotterel, nie po. 
trllebowa.łbym zapaWD.8 sypi!&ó na ławce , 
Parku Centralnym" • 

"To prawda-o 
.Bo long, Sir". 

• ... ... 
Następnego dnia t'aDO pOlledł mr. 

WiIltlua Honeydew do wyd,dału anonsowego 
firmy .New York Heral" i podał wi~k:sz1 
1I.noD", za który sapłaoił dliesi~Ó dolarów" 
Anona opiewał: 

Pros~ mi przysłali 1 dolar.; Podam 
instrukcję, jak w kró~kim czasie zdobyć ma
j/łłek. William ltoneydew, FIat Iron Bu;l. 
dingo Broadway, New York" • 

W cswartek punktualnie O godzinie 
dziewiątej zjawił Bi~ William Honeydew 'Ił 
kanior. prywainym mI'. Cotterella. 

.Kornini, Sir- flek! tenle. .Nio nie 
nadeszło dla pana. Dopiero 00 był Ul U~ 
B~()WY. 

.Novar młnd" odpowiedział William 
ROlleydaw, wrÓtlo jutro. 

W pil\tek pr.YBfGedł nów Honeydew • 
.Listowy ma ooś dla pana, pojechał D1I 

catern •• te pi~trD za pół godziny wrooi·. 
Po upływie półgodllu1 JIlpakllno do 

drzwi l wszedł Ustowy. 
.0\0 ror. Honeydew· rzekł Cll\terel1,; 

wskazując na swego »wspólnjka-_ 
.lest tu kilka .postał order.- dl. pantlw 

mr. HODeydew, zeohce paD podpisać-. 
.Z praljemłlOśui .. • .. 
Mr. Houeydew wzbił ołówek i podpisał 

si9 w kilko. miejsoaoh wlktuanyoh prleJl li .. 
ItOIlOI!!I'Ia-

Oolterel BpogI,dał eiebwio. .Net illk~ 
że? Sllytał. gdy listowy (}dszedł • 

,26 dolarów" odpowiedział łakollłolDl~ 
HOlleydew. 



z p.taóka 

dono:zą do ,.Hainfa": Magistrat płocki 
nałożył na mieszkańców wszystkich poda .. 
tek ód zarobków osobistych na rzecz ka
sy miejskief· 

Pracowity komitet. 
»Iskra'" sosnowiecka donosi: Zydo

\iski komitet żywnościowy w Będzinie w 
pierwszy dzień świąt Wielkanocnych do
k~nywał s~rzedaźy w. swoich sklepach, 
mImo wyrazl1ego przepisu o zamknięciu 
wszystkich handli. Profanację świeta w 
komitecie rzeczonym przerwała bezpośre
dnio interwencja policji. 

Z piśmiennictwa. 
Wł. Wakar. .Sto lat walki o 

ośwIatę polską· Warszawa, 1916 1'. 
Nakł. Księgarni W.Jakowickiego. 

. Oświ~ta. W ~olsc~, cała jej zmienna 
w ~lągU wlekow h!stona - to dzieje na
sze) przeszłośd,. obraz. dni świetnych, kie
~ysm'y r~zem ~ mneml narodami, wolni i 
lm rowm, swoJe cegiełki do gmachu ogól
nolu~zkiej kultury nieśli, odbicie dni sza
ryc~ l smutnych, kiedy jeno krwie i łzy 
udZIałem nam były •.• 

Zawitała do kraju naszego wraz z ju. 
1r~enką cprześcijaństwa. początkowo w 
kSIężych l o~cych spoczywała dłoniach, 
l~cz wnet saml ją Polacy w swe ręce uję
lI. P?Cżęła rozwijać się powoli na tyznym 
gruncIe naszej umysłowości, puszczała pę
dy coraz !o no~ch dyscyplin naukowych, 
aż wreSZCIe zakWItła świetnie, ukoronowan, z~sta,ła. ,utworzeni~m Wszechnicy Ja
glellonskleJ l racjonalnym postawieniem 
szkolnictwa w całym kraju. 
• . Minęło lat sio. Przeżyły się dawne 
Ideje, na horyzoncie zajaśniało nowe słoń
ce - humanizmu. Choć już nie w ramach 
zakrzepłej w swych prądach średnio wie
cznyc~ Akademji Krakowskiej, lecz w sze
regu mnyc? uczelni, głównie zaś pod wpły
wem nauki Zachodu nauka polska rozwi· 
jała się dalej. 

Wreszcie następuje zupełna dekaden
tja, a wieńczy ją niezapomniane w na
szych dziejach smutnej pam:ęd stulecie 
XVIIIe. 

Jasnym pasmem na zachmurzonym 
nieboskłonie polityczno - społecznym tego 
okresu jest Komisja Edukacyjna. która je
dnak me zdołała, dla krótkiego swego ży
wot~ doprowadzić oświaty do należytego 
p~lOmu. 

Okres Księstwa Warszawskiego cha
rakteqrzują wielkie plany i małe rezultaty, 
b0.wien: w~nmki epoki, wojowniczej i przej
ŚCIOweJ. me sprzyjały rozwojowi kultural
nemu narodu. 

Kongresc we Królestwo zdziałało ju~ 
n.a tym ,P?!u o wiele więcej1 lecz represa.. 
!ja roS.YJs~le po obu powstaniach dosięga
Ją zemtu 1 karty naszych dziejów tego o
kresu upiększone są wielu faktami) aż nad~ 
~o doJ>fze nam zl1ar:emi, które wywołują 
Jedyme łzą smutku 1 dreszcz r!zeraienia 
;;--- ----

"v .. ;Il;llie źle~Tak na p;;clw.tek". 
Następnego dnia był Huneydew na miej

sw inż. (I godain:e 8'1... O dZiewillt=j przy" 
SZedł listowy i przyniósł mn 57 dolarów. 

W pcniedaiałek rano wpłynęło 81 do
l:uó,:: W,iHiam Honeydew podpisał i podał 
W mUeZ6mu swemu wspólnikowi notę 50 
dolarDwą. 
, "Zapewne nie b~dzie pan m!ał nfe prze-

CI "Ko ~emu, jeteli pnyjdę jeszcza pal'~ razy 
po OdbIór swoich pieuir:dsy1" 

"Ale bynajmniej·. 
We wtorek wrłynęło 164 ddar6w. w 

irodę 2] 8, a w czwartek 251. Najlepszą 
byla Bobot:>. \Y tym dniu llt'!'y1l1G8ła pOcda 
378, dohmiw. N;:~plie zmniejsuły się przy-
8ył~', a ~o ~::ł)'wif3 miesiąca oświadcz,l Ho
neydew, ze Interes jast zakończony 

"Ile też pan !I!1.robi:'!C spytał' ciekawie 
ruf. Cotterell. 

"'~ :03'.482 dolary. Zac!n~ tera:r handel 
ll:,,:,r,~m: llr~y Hestel'street. Dziękuję panno 

;)C ~oz.eł ze zrobię panu kiedya wi"ksz"" 
:proPQzyc;ę. " .... 

, ~Pewnie pan jM nie mieszka w Cen
trll! Park?" 

lł~ie, nająłem pokÓj w domu przy Hu-
BtOll Street. Do widzenia si'" C ~t 
rell." 'li mr. ClI> e-

"Powiedz mi pan !eezeze ied" "ł 
"""tl} l d . • ,uo Tze; 
'1.1" .era 1 B~Gg ą IiJąC z u;§mlechem na mł~. 
dego człow!eka, ubran(.>gG t"ra~ .... t . _.~ RQwy wy-
.worny garnitur l wygI!idającego na abisau
~ą'!ego młodego tln&llSlst,:. "e:il}tałem pański 
lD~erat w .Haraldzie". Widziałem też pań
~~le sukcesy. Powiedz mi pan a łaski awo
Jej, c~ tez pan radził tym, którzy panu puy. 
Byłah pieniąd7e?'" 

Wil:iam Haueydew uśmiechnął si~ 
ChłóOdno, SIęgnął do kieiZ&ni i wvj'stł po-
ut wkę. "01 .. 

, .. r~ odpOWiEdź pcst'lłem kszdsmlli{ 
,!.~r. Cotterall wz;ął do ~ki pocztÓ;'kę 

li. Dla} ~'yły pięknie wydruktnrans słow~ 
lIRob pan tak jak jM-

na wspomnienie środków, jakiemi lias wy
narodowić chciano, 

Bro8lura p. Wakara :iawiera bardzo 
wid;:: ciekawego materjału szcaególnie do,,· 
tyczącego ostatniej epoki t. j. od czasu 
zamlmitida b. Szkoły Głównej. 

Przystępnie a: rzeczowo napisana grze
szy jednak braJdem pewnej przezroczys
tości, i wobec tego nosi charakter bardziej 
uporządkowanego materjału tliź pracy na
ukowej, operującej stale przyczynowością 
i Sk14sklemJ wytwarzającej tym sposobem 
pewu2. jeduo!itaść uięc:a przedmiotu. 

P~'Zatem za:zrmCla się zbytnie akcento
wanie roli pierwiastka katolickiego w dzie
jach oświaty Polski niepodlegtej, z czę
~dowym pomini~ctem zasług, położonych 
p~zez Arjan oru inne wyznania reformo
wane, które się wszak również nauce na
szej zasłużyły. 

Szkoda iż autor nie uważał również 
za stosowne podać w swej pracy dziś już 
posiadanych przez nas danych o działal
ności oświatowej w okresie wojennym; u
czyniłoby to broszurę jego bardziej aktu
alną i ciekawą, uczyniłoby ją niby spół
czesnym świadectwem wysiłków społeczeń
stwa polskiego w tym okresie. 

Mimo braków po~ yższych polecamy 
pracę p. Wł. Wakara wszystkim tym, któ
rzy interesują się szczerze historją nasze
go szkolnictwa i pragnęliby zaczerpnąć 
stąd nieco materiału faktycznego. . 

(sb) 

Artykuł p. Pytlaihiskiego.zamieueso.~ 
»y w .,Gazecie" nr. 113, 2swieraiąey dnżo 
trafnych spostrzeień i słusznych "'-wag a 
clynnikach l'Iej(j1uslnego wychowania filIY" 
eznego w szkOłach, warunkuiącJ'eh pny
sporz9!!ie łJpołeeaeńatwll prsyszłyeh poży. 
tecznych obywateli, w myśl zasad)": W zdro
wem ciele-Jarowa dUli!zs,. naaullął mi re
fleksje, skłaIlil>\jąee mnie do zabrania X&W
nid głosu Vi tak żywotnei i aktualnej obe
cnie sprawie syateillu wychowania szkol
nego. Zdaniem majem wyehowllnie nowo
czesne polegać powinno na równomiernem 
rozwijaniu t r z e e h sbm człowieka: umy .. 
~łowej, fizycz~eJ i duchowej, tambsrdziej, 
ze są one, ~ aClslym między sobą związku. 
Gdy dawn.H1J w pracy pedagogicznej zaj
mowano f!l~ głt)wnie rozwojem zdolnQści 
intelektualnych dsieCB:a, czaRy nowsze włą
czyłY,.do .programu pracy szkolnej także 
rozwoJ fIzyczny młlld!ieżr. na który za, 
czę~to. coraz b~rdJ~e~ ~wraeaó UWIJ~ę, epo
l:c .. e~l!t?"o :.tss dZ1S161!!i6 coraz j&Buiei iW
ble uswladamia. że zapumnia.l'o () trzecim 
wain:r:,m i bod3j czy nie fur da ·,entalnym 
ezynslku wyeho"awczym - CI ],>szti1łeelliu 
charakteru swej dziatwy. 

, Podobnie jak kaidy budsn6k potrze .. 
DUJ}' iundam~ntu, ą. fundament powinien 
byc te!}l gł~b~zy i mocniejszy, im gm~ch 
ma. byc wy~szj-) • tak i gmach wychow3nia 
wym,aga rOWl!leZ fundamentu, na którym 
by 1;1~ oparł, jak na skale, a żadne wDh·. 
wy zewnętrzne, iadne hurze zycIowe' nie 
?ylyby w stanie g? zburzyć, zamienić w amę
.. ną, bolesną. r,ll:nę - funrlamantem t,ym 
W wyc~lOwanlU jest bel8przeczni~ wykształ
cony, Sll~y •• prawy charakter. Gdy sięgnie
my pamlęc:& do Swoich lat n~łodocianycb$ 
lub gdy zam'lymy w głąb serc w ich wio
śnianym okresie, jakii szczery enluzIazm 
zobaczymy tam dla wn:ystkiego co m:a
wUziwa, wsniGsła i piękne, jaki 8zciery 
s~aehetny :zapd do czynu, gotowość do 
ofiar nawet. co za be~interesowność. co za 
odw8g~1 .Zdaje i!ię, te napewno możnaty 
bylO' X!emlę z p€iasd pOl'Uez::'ć i na nawe 
popchnąć toryI 
_ Nie.3teły, ta Z~łłHlbl tak obieCUjące., te 

siły", I?l~rZOne ,na Jla~jał!' n!1.:częśc'ej 
w pozmejSzj1ID Vfieku zamkają. walka o byt 
przytł~t.llia, . i ~ c~aBesn miast s;"pału, za. 
C~włtoW:-:ZI~Wla Bi~ r,ozgoryezenI:'t zwą.t
i116nIe• OlE!zks IDaierjstiZ"m, QG dowodzi te 
zai!oby duda tnie dusz młodych się ISvc~er
p~ły* .zoetały za~łu5zt?lle przez wpływy 
uJemna. że Ol6halic Jue wyrobił Vi' sobie 
wytrwałości i siły woli w dążeniu ku do .. 
~k.oz:s:eniu .się, do _ zm~gaflja się z p.rzeci
w!eU!t ::-amr. OhOWlti!.lm!m ~ychowama jest 
o!1nnł<:ze uhtchetne IskierkI, tle;ące w ser
caeh dzieci, Btopniowo je rozdmuchiwać 
w ogień wielki j tako:,y podsyea6 W tyciu 
calem! .ugrlln~ować Silnie zasady ułache .. 
tlI!, (be ! łldzlnie nr:aeniająeego ją członka, 

,a łrr!;OWI sunownego, intensywnego oby
watela. 

. Jak wiadomoJ na charakter oddaiałr" 
wają: stan ftsyezny i klimat, kt6re mUl1ł 
wpłj w ~zezeg(}in1 na temperament dnie 
znaczeme ma też dzied21ic~n~';;; ' .. 
~"'on.o· "1 ',. um::, p.lSyro~ 

'" .... ~ aK .onR(igC~ l us ;olnienia~ przyzwy-
eilalem~ l nałGgI •. :a ssezegóinie przykład 
utuczenIa oraz l'Ol>ne okolicznośei • i 
~rudu~ jest pqkonae wiłzystkie ts wP~~~;: 
!ednakże )rzs» "powiedJlh~ J)iistępowanie 
l kult,wowan!e charakteru moiaa jadne, 
Oił6bu~. drUgle wlIJIlocaii. 

FIlozof &ll&iellkI BaiJl, "yeAcu".! 

s zał!}ieni~ te są trzy pierwiastki nasze
go żyoia ducboweg<l: myśl, uezucię i woła.. 
wyróżnia 3 typy główne charakterów: in
telektualny, emnejona:lny i ClIjnny; przy 
określeniu więc charakteru biema la punkt 
wyjścia przewagę pewnej qątnoicl ducha
wei, co jednak nie wyklueza innych.· 

:Morem zdanięm zaden z tyeh typóW' 
nie moie stanuwić ideału charakteru. tI
bowiem 'nyehowan!e powinno dążsć do te .. 
go, aby, zachowując indywidualne cechy 
dziecka natura.lnie w kierunku dodatnim, 
rozwijać zarówno rozum, jak uczucia l wo
lę. Nauka ma be.swątpienia. wielki wpł;yw 
na umy8t6w~ i duchową stronę człowleksl 
ate to wyzwolenie umysłu s pOWijaków" 
jakie ona daje, jest bardzo niebezpiecsnef 

gdy niem nie kierujli uezneiB, bo wied:ł:e 
najłatwiojdo zburzenia pod8iaw charakte
ru, o H e nie przyjdzie jej w pomoc silna 
'!'Tola. 

Udzu\!ia ErHlwn, jednG!tronnis a nad .. 
miernie rozwinięte bez kierowniotwll rozu
mu mogą zawie8ó ua be.droia; tak snIDa t.ełJ 
wola, dająca Dsm zwyeięzklł energję, uie kle
Towana ueJuciem :i rnznmem staje Slę desł'ln .. 
tymtem, samawolll, doprawadu do zl!('l~l!t!ńJ 
do rnsatępstw. 

U~ahhł!ąl.l eh8rakteT~ trZłJba wply~~ :'Ai 
wolę dZlseb, aby pelmdklł czynów nie bjł 
nastrój chwilowy i sa:mo'~bBłwo lecI!' Bumie .. 
nie, i o.bowiązeli:~ M:~ldrnśe SPf~Wia, te wola 
stale 8H~ II&Ch6ianką, te ideał (I~anic.a alę 
no frases:u, je łada l.w6d 'sniecI1lJcs. Tne
ba ::cat~m dałeeJ w,eześnie PnJJfvyesajać da 
praey! pra-cOW1łlUa !lIlG so~ trzeba .Zeb..: 'l l , oT 
one .ez&!!em, l1umlary i ckcialy chcieć·, a; 
BwnJ9 ChęCI w Cl!,n wprowa.dlfe pilbafiły 
trze~lł~ żeby .miały 810m, p6ddawę do- @fiY~ 
nil J !lłę da ,lega wykonania .. 

Pierwsze J1cuIWllliny eo b2.t!llenia eh .. 
raktam daj~m! dziecku} gliJ unbiamy dolra 
p.r2ys~y(lJ.8łenl&; potem jai bille pJf;e>lwy
CHj~enle łlebie* laide pokonanIe trlldności 
będ:de tylko dalB~m iz~eblem dn rozwoju 
charaktern~ Roznudzaj$l prrytem wozie ... 
ciaoh aamiłowft!łia do prawdy, dJcOra i pi,kna 
t,ak . 1It pnyrodz!e, !fitu~ j nauce, Jjak i W 
~yem eBl(jwfeka~ zagrwewajlie jo do jakiegoś 
Ideały, ,?rqstollowanegu do jE'g& właściwego 
uspu8obłeni2t ueząe prlle!WSCi~źae j;łe skłGn .. 
ności. cbroni~c ja prsed nałogami, w pier
wszym UB rsedaie prietf allwho1iJmem wre .. 
szeie nakładll:i~c pewntł oopoWiadzi;InoM 
sa PlJyjęty obowiązek - rcswijamy cli!!.
raBer. 

Jednym a koniec!nrch warunków przy 
k~z!ał6en[1l eharłlktul1 jea1: karność - natu
ralnie, nie w liUUlCZeuiu ugrupowania i za" 
stQsowywania różnego rodnja kar nie t9 

zn!\:.'zenil1 ba:nuglęinega podnił en ,ia i na:' 
ł"mywaoia wal! dziecka do woH wychowa
w'Y. lec~ k~frnGef, pofegająea Bll umfejetnem 
wydobyCiU te skarbów ducha h:uhk:evo hdv~ 
widnalayeb właśeiwcaci i n~ l'łllHviłlięeiu ioh 
aby świadomie t!lJiałały. f 

UWJ!gIędniajiło w pierwszYCh fafael? 
beZ~BrUlltnw8 posluszeństwot naleźy jednak 
w pOśniejszyeh. sl.:ierowywaó woI~ dzieCKa 
opa:tti na cennaoh indywidualnych, ku ideą; 
łOWI et.}'czneIDU, ala nie des;lOty!mem Iec~ 3ft

C~fitąJ ~d~oływgniem lri~ do lEPSZyCh piH. 
Wl:łstkow Jego duszy, glównie zaś usuwaniem 
puycsy», wywallljłłe.reh złe e.ylly daiseka r-
co slijwliŻniejaze-dobry pi'zykład; głowa wy
eh~wawey muszą być w' ścisłym IIWflłZku 
!ł Jego e~yn~mi ~remnie; wałnym csynnikiam 
łe~t w8połdsIlałaule domu i szkoły. stosunek 
m;~dzy .wychowawcami i dsiećmi"połegaj<\cy 
na . wnJemllem "ufaniu, ara» wpływ apor
tu ł zahawy. Co do tej ostatniej, to nałoo,}? 
w. wyborze tako,!ej + być barozn oględnym: i 
fIle PQd81l\l'aO dlu!Clom wsselkicfr rozrywek 
bes wyboru (nale, widowiska cyrkOWlJ rMne 
prz~~IQt!i6lli8 teatraln8, Ainsmatogr:fy Hp.. 
po.dI11e&łJąoe nazwy. rozgrzewające wyobra .. 
źnlę. SI n&tlU'y !'Hel)' w'nuy być wyłą" 
~O!l&). 

DOl!Lj!\Q o char.kter przyszłych pokoleń 
Illul:iałohy wykrt'Śłić z 'klldakau !Y6iQWe.ll"~ 
"lwd'lf6nł moralność"; takie 1\&18\3, jaK ł~ ... 
gOd~D"Ó. :>ierpl;waśćt uprl$ejmDśóf 8kromnoś62 
u,,!1iz~n~ lakQ euty wJ'~~nia kobiece. jali! 
rOWDlsa odwsgB, filtmDd~HeIauM. awobods. ja .. 
ko specjalni. m~8kje, powian,- IJl'6 QlInaaa zs 
przym:oty ogólno-lud'ikie,. prsl'nOSlące sa .. 
szcs;t lUtrÓWIlO kobieGie, j&s: m~i(!"j jaia i 
WsZtłz6pi8.l1e nrhllO cbłopum., jak i d'tiaw
cz~om. 

Wyehowanie-to trud ci~kir to J;raci 
wielka; tak bard:ro - nirmtet,. - jeatdll1y o .. 
tr.:ask:&lli 16 spllCZDnemi chal'akt;:ra.mi~ .fał
nem, obłudą, podatąelllj zawiśefll i aisna .. 
witaią, tak: IłZ~to widzimy te watrf}tne wady 
IldnosĄtls atanowesy ~ryumf nad Pf4Wl»iGią 
że lf iem wi~g~ pieaaUlQ;tlhiośeią,wilJlliŚm; 
wyhodować ostatl:dlł W' serea'Ch. młoG.meiy, 
ahYt gł\}bob ł1g!tlllł!lwaulł!była faudamenlem 
nieWl'fUi>t{}ttym chutdrlel'u. 

Praca W tym kletulu~ wlnlia bya 
gwiai6ą przew"Qdnią wY~&W(1l'~ eo gdy ai~ 
stanie dobne ftOfimU.,m orunri\.kUm
podniesie i Utlla"i pU]Qlych .oyftteU 
U clzla~ kra1n i ladJkości .. 

Marek Lech, 

Rozporządzenie 
dotyczące uła.twienia ucieczki jeńeolll 

wojskowym. 
§ l. 

. :Ki!, iOł,!ietty lub tnneosooy. mJetąte 
rOSYJskIeJ lub 1I1nej nleprzyjacłelskiel armjl. o. kro 
:ry?t. wie lub podlu~ IstniejącYCh warunlulw !Ó
~e~ poVlin:en,J~ SIę znajdują w niewoli niew.e-
.ckie1, do UCleczlU z nIewoli spowodOwać um! Illie
takp'v.'ym przy albo po ucieczce pumocrt erza. 
S7~gótnte przez. przyjmowanie . ich u siei'iY.~tes!. 
W!nte ich, zaopatrywanie. kIt VI nbrl!ńie t': 'NI/ry
kto. w da1stem POWOdzcUUl Qopornagll,lub W~l: nt, 
famu, ich przeszkodzi, zostanie skazan na ~~.~~y.
Jeteh zachodzą okołicznośd łagO:.iząel m()t!l'~lr~~ 
zastosowany dom karm', lub więzienie ~z do'. 'łt; 
lat, albo kara p!eniętna aż do 10.000 mi<: 'lu·au 
% osobna lub obie razem. " ,aida 

§ 2. 
. Takat s.tma kara spatka t.e~ kto Dat '-, 

miast nie doniesie najtJlitszej wład1.Y ni"miP-k;;~d' 
wiadomym mu tmbyde osoby, o której ';ie -J~~el O 
dług istniejących warunków wiedzieć musI. ił; t k' 
wa jest zbiegiem wojennym. a O-

§ 3. 
~ przypadkach § i-go i 2-go karać si . 

będzIe jeżeli sprawca w ezasie, w którym'czyn \~e 
.~ nie z,"stał !ljawn!ony, mieis~ pobytu zbieg1e • 
jenca ",:oJ~nllego. Ill!jbl'isze j władzy nltn1ieckte} ti: 
wcz~me ! pewme umelduje, łt po tem zaraz na 
Jłąpt,schwytanle zbiega lub jeżeli sam d03U!wi zbIe • 
głego jeńca wojennego do najbliUzej WM!Izy nle ~ 
mieckiej 3100 spowoduje jego powtórne stllwien!~ 
sIę· 

§ 4. 
Oprócz w S< § l i 2: urządzoBych ku (na 

wieś. gminę lub miasto, w któtem zbieg zńaIau 
przytułek, Ul kaMy przypadek mote być nałotona 
kara pieniężna w wysokości at do 10.000 rok. 

U tem rozhzyga gubernator wojjko'Wy. 
§ 5. 

Kto ~iegów wojennYCh swobodnie PUSZCZl 
l~b iak?wlclI .odprow.adza do rosyjskich lub innych 
meprzYj3Cleisklch wo;sk i wspiera i~h w 
stwie lub w innych. nientiet:ki~m wojskom w 
czynnośCiad!, ::ostanie podług praw niemIeckich ska~ 
rany na śmlerc. 

Warszawa, dnia 20 listopada 1915 t. 
Jenerał-Gubernator 

von Beseler. 

~ozporząd.z:enie. 
§ lL 

Wydawanie w gospodach i szynkowo< 
niach wódki, likier6w, rumu araku KO'
niaku albo napojów z tako~ych wYtwa .. 
rzanych dla natychmiastowego użytku 

,bezpłatnie lub za opłatą tak osoho~ 
c~wilnym jak i wojskowym jest wzhl'o" 
monem. 

§. 2. 
Wykroczenia karane hędą grzywną 

do 1,000 mal'ek, albo więzieniem do 6-u 
. tygodni. 

• K!,ra ta ~o2e hyć ~ymierzaną od
dZIelnIe alho JednocześnIe. 

Oprócz tego nastąpić może cofnię" 
cie koncesji. 

§ 3. 
~owyzsze rozparządzen!e wyraźnym 

drukIem w nie;r,ieckim i polskim języfm 
. sporządzone, nale:ly we wszystkich go

spodach i szynkowniach wywiesić. 
§ 4, 

Niniejsze rozporządzenie wchodzi w 
życie z dniem 1 maja 1916 r. 

Warszawa, d. 18 kwietnia 1916 rb. 
Generaf-Gubeinator 

podp, v. B e s e l e f • 

Powyższe rozporządzenie podaję do 
publicznej wiadomości, Odbitki tego roz
porządzenia, kt6re we wszyskich restau
r~cjachi s~kowniach wywieszone być 
W1nn01 mOzna nabyć w .. Deutsche Lo
dzer Zeltunt'. oraz w drukarni f1.ąd'Owejł 
Piotrkowska :NQ 85. 

Łódź~ dn° a 29-go kwietnia 191 (). l'. 

Cesarsko-Niemiecki Prezydent Policji 
von Oppen. 

Licytacja. 
We wtorek: dnia 9 maja i916 rl! 

przedpof. o godz. 9 odbędzie się w skła ... 
cizie sekweshacyjnym Prezydjum Policji 
Ekaterynbnrska nr. 8 powtórna Hcytacja 
rótnych towar6w. 

Łódź, dnia 2-go maja 1916 r. 
Cuaf1!ko Niemiecki Prezydent PolicjI 

v. Oppen. 

Obwieszczenie. 
w porozumieniu się z tutejszym p. 

Gubernatorem wojskowym i biorąc pod 
uwagę końskie targi, które wkrótce się 
odbywać mają, wzbroniony jest od dnia 
opublikowania nowego obwieszczenia a~ 
do dalszego rozporządzenia, wywóz ko
ko z okręgu administracyjnego pre:zy
djum policji (miasto Łódź, powiat łódzki. 
powiat brzeziński i czę.ść powiatu łaskiego, 
złfS!jdująca się pod niemiecką administra. .. 
cją)· 

Przekroczenia karane b~dą grzy .. 
'liną do 5000 rubli, albo więzieniem 
lub aresztem 00 6 miesięcy. Wbrew łza
kUOilri wywototte konie będą bez wyna
grothenia konfiskowane~ 

Łódi,. dnia S-go mala 1916 r. 
Cesarko Niemiecki P,e&yd6nt PoliCji. 

. 'V" Opp.m,. 
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